
  

www.dziennikbaltycki.pl Nr 175 (24 837) | Cena 5,00 zł (w tym 8% VAT)

Czwartek, 30.07.2026 81
lat

Powiat kościerski

Groźny pożar hali produkcyjnej, ewakuacja ludzi

Ogniem objęta została hala o wy-
miarach około 15 na 50 metrów, 
w której prowadzona jest produkcja 

laminatów. Ze względu na charak-
ter prowadzonej działalności oraz 
znajdujące się w obiekcie materiały 
pożar powodował bardzo duże za-
dymienie. 

Strażacy prowadzili działania 
mające na celu opanowanie ognia 
oraz zabezpieczenie terenu. 

– Na miejscu działania gaśnicze 
prowadziło 16 zastępów Państwo-
wej i Ochotniczej Straży Pożarnej. 

W akcji uczestniczyły m.in. specja-
listyczna grupa chemiczno-ekolo-
giczna z Gdyni, zabezpieczenie me-
dyczne strażaków, zespół dronowy 
oraz grupa operacyjna Komendy 
Wojewódzkiej PSP w Gdańsku – in-
formują strażacy. 

Przed przybyciem jednostek 
ochrony przeciwpożarowej z obiektu 
ewakuowały się 22 osoby. Jedna 
z nich zgłosiła złe samopoczucie 

związane z podtruciem gazami po-
żarowymi i została przetransporto-
wana do szpitala przez zespół ratow-
nictwa medycznego. 

W związku z intensywnym dy-
mem służby poinformowały Woje-
wódzkie Centrum Zarządzania Kry-
zysowego o konieczności urucho-
mienia alertu RCB dla mieszkań-
ców powiatów kościerskiego i kar-
tuskiego.

W środę około godz. 12 straż 
pożarna otrzymała zgłoszenie 
o płonącej hali produkcyjnej 
w miejscowości Skorzewo 
w powiecie kościerskim.

Edyta Łosińska-Okoniewska

Relaks 
Krzyżówki  
do kawy. 
Nowości  
w programie TV

Wydarzenia 

Smutny 
finał awarii 
w aquaparku 
w Redzie
– W następstwie awarii część ryb, 
w tym rekiny, nie przeżyła – poinfor-
mował zarząd Aquapark Trójmia-
sto Reda
– Str. 5

Ludzie 

Pani Helena 
poleci do Australii. 
Internauci zebrali 
fundusze
90-letnia Helena Urbaniak całe ży-
cie marzyła o tym, by odwiedzić Au-
stralię. Problemem jest jednak stan 
jej zdrowia...
– Str. 5

Rozłam w PiS? Wszystko na to 
wskazuje. Grupa posłów utworzyła 
wczoraj klub parlamentarny 
– Str. 7
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Rozmowa 
z informatykiem śledczym 
i biegłym sądowym 
Waldemarem Chodasiewiczem 
– Str. 2

Często wystarczy sama wola inwestora, 
by zbudować coś, jakby dom...

– 104 przypadki podejrzenia sa-
mowoli budowlanej na terenie 
sześciu pomorskich gmin ujaw-
niła w 2025 roku kontrola prze-
prowadzona przez Najwyższą 
Izbę Kontroli, a to tylko wierzcho-
łek góry lodowej. NIK spraw-
dzała, jak samorządy i nadzór bu-
dowlany radzą sobie w na-
szym województwie z nielegal-
nymi inwestycjami powstającymi 
w wybranych miejscach atrakcyj-
nych turystycznie. Wniosek jest 
jeden – nie radzą sobie – podsu-
mowuje ustalenia kolegów Bar-

tłomiej Pograniczny, rzecznik 
prasowy NIK. 

Państwowi kontrolerzy prze-
analizowali pięć lat funkcjonowa-
nia wycinka pomorskich instytu-
cji powołanych, by temperować 
radosną twórczość inwestorów 
budowlanych. W opracowaniu, 
jakie przygotowali, jak w lustrze 
przegląda się niedowład całego 
systemu, a skalę problemu do-
brze ukazuje fakt, że tylko na te-
renie dwóch turystycznych gmin 
częściowa inwentaryzacja z po-
wietrza wykazała ponad tysiąc 
potencjalnych samowolek. Oka-
zuje się bowiem, że właściciele 
gruntów stają na głowach, by 
obejść przepisy, a na ich pose-
sjach (często bardzo atrakcyjnie 
położonych, lecz według prze -
pisów prawa w ogóle nieprze -
znaczonych pod zabudowę) 
na potęgę mnożą się różnego ro-
dzaju bungalowy, domki letni-
skowe czy przyczepy kempin-
gowe, dźwięcznie nazywane 
„obiektami pozornie tymczaso-
wymi”.

Pomorze

– Str. 3

Budują jak chcą, nie oglądając 
się na przepisy i urzędników, 
bo ci nie potrafią ich dopilno-
wać i nie współpracują ze so-
bą – właściciele pomorskich 
nieruchomości często wyko-
rzystują brak komplekso-
wych, instytucjonalnych roz-
wiązań. Dramatyczny obraz 
przestrzennego chaosu wyła-
nia się z raportu Najwyższej 
Izby Kontroli.

Jacek Wierciński

Takie domki, w minionych latach, powstawały bezprawnie na Helu
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USA 
1619: W Jamestown 
w Wirginii utworzono 
pierwszą Radę 
Mieszkańców 
na kontynencie 
północnoamerykański
m. Tego samego dnia 
wybuchł tam strajk 
polskich rzemieślników, 
pierwszy strajk 
w Północnej Ameryce. 

Strajk wywołali polscy rze-
mieślnicy – m.in. hutnicy szkła, 
wytwórcy smoły, dziegciu i po-
tażu – sprowadzeni do kolonii 
ze względu na wysokie kwalifi-
kacje. Zaprotestowali przeciw 
odmowie prawa udziału w wy-
borach do nowo powołanej Ra-
dy Mieszkańców, choć ich pra-
ca miała kluczowe znaczenie 
dla funkcjonowania Ja-
mestown. Wstrzymanie pro-
dukcji szybko odczuły władze 
kolonii, które zgodziły się speł-
nić żądania protestujących 
i przyznały im prawa wyborcze. 
Wydarzenie to uchodzi 
za pierwszy udokumentowany 
strajk na kontynencie północ-
noamerykańskim oraz jeden 
z najwcześniejszych przykła-
dów skutecznej walki o równe 
prawa obywatelskie w angiel-
skich koloniach. 

Polska 
1985: W warszawskiej 
hali Torwar odbył się 
pierwszy polski koncert 
grupy Depeche Mode. 
Koncert promował album „So-
me Great Reward”. Wydarzenie 
to obrosło legendą i ukształto-
wało całe pokolenie tzw. depe-
szów. Bilety wyprzedały się bły-
skawicznie, a pod halą kłębiły 
się tłumy, dla których zespół zza 
żelaznej kurtyny był powiewem 
zachodniej wolności i nowocze-
sności. Brytyjczycy przywieźli ze 
sobą potężne nagłośnienie i no-
woczesne syntezatory, serwując 
surowe, industrialne brzmienie. 
Choć akustyka Torwaru pozo-
stawiała wiele do życzenia, 
energia płynąca ze sceny i cha-
ryzma Dave'a Gahana zachwyci-
ły publiczność. Koncert sce-
mentował wyjątkową więź ze-
społu z polskimi fanami. 
Album „Some Great Reward” był 
przełomem w karierze Depeche 
Mode. Zawierał przeboje „Pe-
ople Are People”, „Master and 
Servant” i „Blasphemous Rumo-
urs”, ugruntowując charaktery-
styczne, elektroniczne brzmie-
nie zespołu.Teksty podejmowały 
tematy władzy, pożądania, religii 
i społecznych napięć, wyróżnia-
jąc album na tle ówczesnego 
synth-popu.
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Analizował pan telefon pro-
kurator Ewy Wrzosek w gło-
śnej sprawie inwigilacji sys-
temem Pegasus. Co widzi 
biegły, kiedy dostaje do zba-
dania urządzenie, na którym 
mogło działać oprogramo-
wanie klasy wojskowej? 
Wszystko „świeci na czer-
wono”? 
Waldemar Chodasiewicz: Wła-

śnie nie. Telefon nie wyświetla komu-
nikatu, nie alarmuje użytkownika, 
z pozoru działa normalnie. My szu-
kamy skutków działania takiego 
oprogramowania. Sprawdzamy, czy 
pojawiły się nietypowe skoki transmi-
sji danych albo inna aktywność od-
biegająca od normy. Żaden z tych ele-
mentów sam w sobie niczego jednak 
nie przesądza, bo podobny efekt 
może wywołać choćby aktualizacja 
systemu czy synchronizacja danych 
z chmurą. Dlatego analizujemy nie 
tylko okres, w którym właściciel po-
dejrzewa inwigilację, ale także wcze-
śniejszą aktywność urządzenia, żeby 
wiedzieć, jak wyglądała jego nor-
malna praca. W informatyce śledczej 
rzadko mamy jeden niepodważalny 
dowód. Telefon jest tylko częścią 
układanki. Równie ważne są dane 
operatora, logi systemowe, informa-
cje z usług chmurowych czy serwe-
rów. Dopiero zestawienie tych ele-
mentów pozwala odtworzyć prze-
bieg zdarzeń. Paradoksalnie jednak 
z mojego doświadczenia wynika, że 
najłatwiej atakuje się nie urządzenia, 
lecz ludzi. Fałszywy SMS, spreparo-
wany e-mail czy wiadomość podszy-
wająca się pod bank nadal bywają 
skuteczniejsze niż najbardziej wyrafi-

nowane metody łamania zabezpie-
czeń. 

Badał pan również nagrania 
w sporze Roberta Lewan-
dowskiego z Cezarym Ku-
charskim. Dziś sztuczna in-
teligencja potrafi niemal 
perfekcyjnie montować 
dźwięk. Jak biegły odróżnia 
zwykłe cięcie techniczne 
od manipulacji zmieniają-
cej sens wypowiedzi? 
Najtrudniej jest wtedy, gdy 

do analizy trafia tylko gotowy plik. 
Dlatego zawsze zależy nam na za-
bezpieczeniu urządzenia, na któ-
rym nagranie powstało. Telefon 
czy dyktafon zapisują znacznie 
więcej informacji niż sam dźwięk – 
metadane, czas nagrania, sposób 
zapisu, czasem również ślady póź-
niejszych modyfikacji. W tamtej 
sprawie badałem zarówno tele-
fony, jak i zapisane na nich mate-
riały. Problem polegał między in-
nymi na tym, że nie udało się za-
chować ciągłości łańcucha dowo-
dowego. A jeśli pojawiają się wąt-
pliwości dotyczące pochodzenia 
nagrania albo tego, co działo się 
z nim po zarejestrowaniu, pełna 
ocena staje się znacznie trudniej-
sza. Rozwój sztucznej inteligencji 

sprawia, że coraz ważniejsze staje 
się nie tylko pytanie, czy nagranie 
jest autentyczne, ale również skąd 
pochodzi, jak powstało i jaki ślad 
pozostawiło w środowisku tech-
nicznym. 

Na sądowe wokandy trafiają 
już materiały przygotowane 
przy użyciu sztucznej inteli-
gencji? Deepfake stał się no-
wym wyzwaniem dla bie-
głych? 
Tak i takich spraw będzie coraz 

więcej. Nawet perfekcyjnie przygoto-
wany deepfake nie bierze się znikąd. 
Ktoś musiał go wygenerować, zapi-
sać, przesłać i wykorzystać, a każde 
z tych działań pozostawia ślady. Dla-
tego nie analizujemy wyłącznie ob-
razu czy nagrania. Równie ważne jest 
ustalenie, skąd materiał pochodzi, 
z jakich urządzeń korzystano i co 
działo się z nim, zanim trafił do akt 
sprawy. Sztuczna inteligencja niewąt-
pliwie komplikuje pracę biegłych, ale 
jednocześnie jeszcze bardziej zwięk-
sza znaczenie klasycznej pracy śled-
czej. O wartości dowodu coraz rza-
dziej decyduje sam plik, a coraz czę-
ściej cały kontekst jego powstania. 

Jak zmienił się profil dzia-
łalności cyberprzestępców? 
Nadal chodzi przede 
wszystkim o spektakularne 
ataki na wielkie firmy, czy 
dziś celem są raczej zwykli 
ludzie? 
Jeżeli przestępca wyłudzi od jed-

nej osoby kilkadziesiąt czy kilkaset 
złotych, wiele takich spraw nigdy nie 
doczeka się szczegółowego śledz-
twa. Drugim bardzo dochodowym 
obszarem są oszustwa inwesty-
cyjne. Fałszywe platformy oferujące 
inwestowanie w kryptowaluty czy 
akcje wyglądają niezwykle profesjo-
nalnie. Ludzie wpłacają oszczędno-
ści, a nawet zaciągają kredyty, prze-
konani, że trafili na życiową okazję. 
Wbrew pozorom najważniejsza nie 
jest tu technologia, ale emocje: chci-
wość, strach i presja czasu. 

Informatyk śledczy: dziś maila można 
wysłać nawet z odkurzacza

ROZMOWA 

Przestępcy coraz częściej wy-
korzystują sztuczną inteligen-
cję i urządzenia internetu rze-
czy, ale ich największą bronią 
nadal pozostają ludzkie emo-
cje – mówi informatyk śledczy 
i biegły sądowy Waldemar 
Chodasiewicz.

Mira Suchodolska (PAP)

Waldemar Chodasiewicz: 
Właśnie nie. Telefon nie 
wyświetla komunikatu, nie 
alarmuje użytkownika, z pozoru 
działa normalnie
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JUTRO: Z czego Polacy są dumni, a czego się wstydzą SOBOTA: Nalewki krok po kroku
POLECAMY

Dziś imieniny mają: Julita, Leopold, Maryna, Ludmiła 
Telefon alarmowy: 112

AUTOPROMOCJA 

Prenumeruj 
„Dziennik 
Bałtycki”

tel. 58 728 08 17
bok.prenumerata@polskapress.pl
prenumerata.dziennikbaltycki.pl
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Samowole budowlane na Pomorzu mają się 
dobrze. Zawodzi system kontroli i ludzie

POMORZE

„Brak działań systemowych prowa-
dził do tego, że do identyfikacji przy-
padków samowoli budowlanych do-
chodziło sporadycznie, a w efekcie 
zaniechań często na tyle późno, że 
możliwa była ich legalizacja w postę-
powaniu uproszczonym, czyli bez 
względu na obowiązujące ogranicze-
nia, związane m.in. z ochroną przy-
rody i krajobrazu, a także zakazy za-
budowy, co skutkowało uniknięciem 
opłaty legalizacyjnej” – czytamy 
w opracowaniu przygotowanym 
przez państwowych kontrolerów. 

Na podstawie analizy niemal 6-
letniej działalności starostw powia-
towych oraz powiatowych inspek-
toratów nadzoru budowlanego 
w pow. puckim, kościerskim i choj-
nickim oraz urzędów gmin Włady-
sławowo, Krokowa, Kościerzyna, 
Karsin, Chojnice i Brusy, powstał 
dokument opisujący niedowład ca-
łego systemu. 

Mechanizm dziurawy 
jak sito 

Według NIK, gminy najczęściej 
ograniczały się do zgłaszania jed-
nostkowych przypadków, a w reak-

cji powiatowi inspektorzy nadzoru 
budowlanego (PINB) sprawdzali 
wyłącznie sygnalizowane nieprawi-
dłowości, „niewspółmiernie do zi-
dentyfikowanej potencjalnej skali 
zjawiska”. Starostwa powiatowe 
z kolei osobnych kontroli nie plano-
wały, nie prowadziły wcale lub 
miały one „charakter doraźny i nie 
zawsze były rzetelne”. 

Przez ten, dziurawy jak sito me-
chanizm, przeciekała trudna 
do oszacowania w skali całego re-
gionu liczba obiektów stawianych 
wbrew obowiązującym przepisom. 
Ich fundatorzy, zdając sobie sprawę 
z faktycznej bezkarności, wykorzy-
stywali mechanizm pozwalający 
na legalizację samowoli budowla-
nych po 20 latach, z uniknięciem 
standardowej procedury i wymaga-
nej opłaty. 

Pewne pojęcie o potencjalnej 
skali zjawiska, daje skupiająca się 
na wspomnianych trzech powia-
tach, NIK-owska publikacja. Czy-
tamy tam, że tylko częściowa in-
wentaryzacja z powietrza terenów 
gmin Władysławowo i Krokowa wy-
kazała 1044 potencjalne samowole 
budowlane, a w poprzedzających ją 
pięciu latach (2020-2024) zgłoszono 
łącznie zaledwie 47(!) podobnych 
przypadków. Tymczasem Urząd 
Gminy Chojnice skontrolował 27 
zbiorników bezodpływowych znaj-
dujących się na działce zlokalizowa-
nej w pobliżu jeziora Charzykow-
skiego, a jednak położonych 
przy nich samowolnych „obiektów 
rekreacji indywidualnej” do PINB 
nie zgłosił. W powiecie kościerskim 
natomiast dziewięć z jedenastu 
sprawdzonych przez kontrolerów 

działek użytkowano niezgodnie 
z rolniczym przeznaczeniem. 

Zagrożenie dla przyrody 
i środowiska 

- Urzędnicy nie działali ani prawi-
dłowo, ani skutecznie. Do tego stop-
nia, że kontrolerzy Izby ujawnili nie-
prawidłowości nie tylko na działkach 
prywatnych, ale również na tych, 
które były własnością gmin. Zdaniem 
NIK wynikało to z tego, że mimo 
prawnych możliwości i obowiązków 
ani samorządy, ani nadzór budow-
lany nie poczuwały się do odpowie-
dzialności za identyfikowanie samo-
woli budowlanych, a przez to także 
do przeciwdziałania ich powstawa-
niu. Takie zaniechania prowadziły nie 
tylko do nieuprawnionego ingerowa-
nia w ład przestrzenny, ale także stwa-
rzały zagrożenia dla przyrody i środo-

wiska – wylicza Bartłomiej Pogra-
niczny, rzecznik prasowy Najwyższej 
Izby Kontroli. 

Sugerowanymi przez NIK roz-
wiązaniami nabrzmiałego pro-
blemu jest wprowadzenie systemo-
wych mechanizmów wykrywania 
samowoli budowlanych, ale rów-
nież poprawa procedur związanych 
z wymianą informacji między gmi-
nami, starostwami i nadzorem bu-
dowlanym. Obok rozwiązań na po-
ziomie państwowym kontrolerzy 
sugerują również, by odpowiednie 
działania podejmowali wójtowie 
i burmistrze. Jak wskazują, już obec-
nie posiadają oni narzędzia pozwa-
lające na ukrócenie przestrzennej 
samowolki i lepszą ochronę ładu 
oraz środowiska. By uszczelnić sys-
tem, powinni jednak lepiej wykorzy-
stać te mechanizmy.

Stawianie w turystycznych 
zakątkach przyczep kempin-
gowych i przeróżnych dom-
ków letniskowych, traktowa-
nych jak „obiekty tymczaso-
we” nie spotykało się z reak-
cją właściwą lub żadną. Licz-
ba kontroli była zbyt mała, 
a działania instytucji cha-
otyczne i niewystarczające. 
To tylko kilka wniosków 
z porażającego raportu Naj-
wyższej Izby Kontroli po-
święconego samowolom bu-
dowlanym na Pomorzu.

Jacek Wierciński
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Domki covidowe w Mechelinkach to słynny przykład samowoli budowlanej. Zapadła decyzja o ich rozbiórce

POMORZE|
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Czy właściciel psa znęcał się 
nad czworonogiem?

POWIAT WEJHEROWSKI

Komenda Powiatowa Policji w Wej-
herowie poinformowała o tej bul-
wersującej sprawie. Funkcjonariu-
sze z Wydziału do Walki z Przestęp-
czością Ekonomiczną weszli 
do mieszkania razem z przedstawi-
cielami OTOZ Animals. Zastali psa 
przebywającego w niewłaściwych 
warunkach, w stanie rażącego za-
niedbania i niechlujstwa. 

Dodatkowo, przez większość 
doby pies był utrzymywany 
na krótkiej, około 1,5-metrowej 
uwięzi przymocowanej do ramy 
łóżka. W praktyce uniemożliwiało 
mu to swobodne poruszanie się 
oraz zaspokajanie podstawowych 
potrzeb behawioralnych - relacjo-
nuje asp. sztab. Anetta Potrykus, 
oficer prasowa KPP w Wejhero-
wie. 

Zgodnie z ustawą o ochronie 
zwierząt, takie zachowanie kwali-
fikowane jest jako znęcanie się 

i grozi za to kara do 3 lat pozbawie-
nia wolności. 

- Każdy opiekun zwierzęcia do-
mowego ma obowiązek zapewnić 
mu odpowiednie warunki bytowe. 
Zwierzę musi mieć dostęp do po-
mieszczenia, które chroni je 
przed ekstremalnymi warunkami 
pogodowymi, a także zapewnia 
dostęp do światła dziennego 
i umożliwia swobodną zmianę po-
zycji ciała. Zwierzęta powinny 
otrzymywać odpowiednią karmę 
i mieć stały dostęp do świeżej 
wody - przypomina asp. sztab. 
Anetta Potrykus. 

Ponadto, prawo zabrania trzy-
mania zwierząt domowych 
na uwięzi w sposób stały dłużej niż 
12 godzin w ciągu doby. Z kolei mi-

nimalna długość uwięzi, która za-
pewnia możliwość swobodnego 
poruszania się, wynosi 3 metry. 

- Pies został zabezpieczony 
i przekazany pod opiekę przedsta-
wicieli OTOZ Animals. Sprawa 
jest w toku, policjanci prowadzą 
dalsze czynności. Niewykluczone, 
że 36-letni właściciel niebawem 
usłyszy zarzuty - przekazała 
Anetta Potrykus. 

Większość interwencji na tere-
nie województwa pomorskiego re-
alizują organizacje prozwierzęce. 
Na Pomorzu jedną z najaktywniej-
szych jest stowarzyszenie OTOZ 
Animals (mające główną siedzibę 
w Bojanie), a także lokalne od-
działy Towarzystwa Opieki nad  
Zwierzętami (TOZ).

Dramatyczne warunki, pies 
przywiązany do nogi łóżka 
na krótkiej uwięzi, czyli po-
zbawiony możliwości poru-
szania się - taką sytuację za-
stali policjanci w jednej 
z miejscowości powiatu wej-
herowskiego. Zwierzę zostało 
odebrane właścicielowi i prze-
kazane przedstawicielom 
OTOZ Animals.

Radosław Konczyński
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Psiak został odebrany właścicielowi. Za znęcanie się nad nim 
mężczyźnie grożą 3 lata pozbawienia wolności

Czas ucieka! Młodzi rolnicy mogą jeszcze zawnioskować o nawet 300 tys. zł
GMINA ŻUKOWO

To jedna z najważniejszych form 
wsparcia dla osób, które chcą zwią-
zać swoją przyszłość z rolnictwem. 
Pieniądze można przeznaczyć m.in. 
na zakup maszyn, budowę lub mo-
dernizację obiektów, zakup gruntów, 
zwierząt czy rozwój gospodarstwa. 

Premie dla młodych rolników 
mają wspierać osoby rozpoczyna-
jące działalność rolniczą oraz roz-
wijające swoje gospodarstwa. Wy-
sokość dofinansowania zależy 
od rodzaju produkcji. Młodzi rol-

nicy, którzy prowadzą lub zamie-
rzają prowadzić produkcję zwie-
rzęcą, mogą otrzymać 300 tys. zł. 
W pozostałych przypadkach po-
moc wynosi 200 tys. zł. 

Wsparcie może zostać przezna-
czone na inwestycje związane z pro-
dukcją nieprzetworzonych produk-
tów rolnych oraz przygotowaniem 
ich do sprzedaży. 

W ramach pomocy można sfi-
nansować m.in.: budowę lub mo-
dernizację budynków i budowli 

wykorzystywanych w gospodar-
stwie, zakup nieruchomości rol-
nych, zakup stada podstawowego 
zwierząt gospodarskich, inwesty-
cje w sady i plantacje wieloletnie, 
zakup nowych maszyn, urządzeń, 
wyposażenia i sprzętu, zakup po-
jazdów wykorzystywanych w dzia-
łalności rolniczej, zakup progra-
mów komputerowych i innych 
wartości niematerialnych związa-
nych z prowadzeniem gospodar-
stwa. 

Wnioski można składać wyłącz-
nie elektronicznie za pośrednic-
twem Platformy Usług Elektronicz-
nych ARiMR. 

O wsparcie mogą starać się 
osoby, które w dniu złożenia wnio-
sku mają ukończone 18 lat, ale nie 
ukończyły jeszcze 41. roku życia. 

Premię można otrzymać tylko 
raz - zarówno na daną osobę, jak 
i gospodarstwo wskazane w bizne-
splanie. Na tegoroczny nabór prze-
znaczono łącznie 647,5 mln zł.

Czasu zostało niewiele. Mło-
dzi rolnicy mogą jeszcze 
ubiegać się o premię w wyso-
kości 200 lub nawet 300 ty-
sięcy złotych, ale termin 
składania wniosków mija już 
30 lipca 2026 roku. Pieniądze 
można przeznaczyć między 
innymi na zakup maszyn, 
rozwój gospodarstwa, inwe-
stycje budowlane czy zakup 
gruntów.

Edyta Łosińska-Okoniewska

POMORZE|

Budują stację uzdatniania 
wody w Rumi. Efekty odczują 
też mieszkańcy Gdyni

RUMIA

Stacja powstaje przy ul. Spacerowej 
w Rumi. Dotychczasowy system 
przejść ma „technologiczną rewolu-
cję”, jak określają to odpowiedzialni 
za inwestycję. Przestrzeń wokół po-
wstających obiektów zaś zyska funk-
cje rekreacyjne. 

- Nie jest to zwykły remont, obecna 
infrastruktura przejdzie dużą techno-
logiczną zmianę. Powstaną nowe 

obiekty, zmodernizowane zostaną 
ujęcia wód podziemnych i sieci prze-
syłowe, a nad pracą systemu będą 
czuwać nowoczesne rozwiązania 
do zarządzania i monitorowania prze-
pływu wody - zapewnia Jacek Kie-
loch, prezes zarządu PEWIK Gdynia. 

Docelowa wydajność stacji wynie-
sie 800 m  wody na godzinę. Przed-
sięwzięcie obejmuje także wspo-
mnianą przez prezesa modernizację 
podziemnych ujęć wody. 

Całość ma być  odpowiedzią 
na rosnącą liczbę mieszkańców. 
Wraz z liczbą mieszkańców rośnie 
bowiem zapotrzebowanie na wodę, 
wyższe są też wymagania dotyczące 
jej jakości. 

Poza samą stacją teren wokół stacji 
zyska nowe ogrodzenie, oświetlenie 
i monitoring. Prace na miejscu mają 
się zakończyć w marcu 2028 r.

Ruszyła budowa stacji uzdat-
niania wody „Rumia”. Inwe-
stycja za ponad 83 mln zł ma 
zabezpieczyć dostawy wody 
nie tylko dla mieszkańców 
Rumi, Gdyni oraz sąsiednich 
miejscowości. - Nie jest to 
zwykły remont - komentuje 
prezes PEWIK Gdynia.

Maciej Krajewski
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Całkowita wartość inwestycji to ponad 83 mln zł
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Życie Heleny Urbaniak od po-
czątku nie było łatwe. Jako pię-
ciolatka trafiła do niemieckiego 
zakładu dla osób niewidomych, 
gdzie doświadczyła przemocy 
i cierpienia. Traumatyczne wy-
darzenia z dzieciństwa opisała 
później w książce „Iskierki 
w mroku”. Mimo to nie pozwo-
liła, by krzywda zdominowała 
jej życie. Dziś mówi o przeba-
czeniu, wierze i wdzięczności. 

W podcaście Damiana Ste-
fańczyka „Pokolenia” pani He-
lena opowiedziała też, że chcia-
łaby kiedyś zobaczyć Australię 
- nie oczami, ale poprzez dotyk, 

dźwięki i emocje. Szczególnie 
marzy o tym, aby stanąć 
przy Operze w Sydney i spo-
tkać prawdziwego koalę. 

Po publikacji rozmowy pro-
wadzący zdecydował się po-
móc pani Helenie i rozpoczął 
zbiórkę pieniędzy na realizację 
jej marzenia. Zaledwie dwie 
godziny wystarczyły, aby inter-
nauci wpłacili ponad 100 ty-
sięcy złotych. Ostatecznie 
udało się zebrać ponad 104 ty-
siące złotych. Pieniądze po-

zwolą sfinansować m.in. bilety 
lotnicze, noclegi, transport, wy-
żywienie, wynajem sprzętu po-
trzebnego podczas podróży, 
ubezpieczenie oraz wejścia 
do najważniejszych atrakcji. 
Pani Helenie w wyprawie bę-
dzie towarzyszyć opiekunka. 

Damian Stefańczyk to po-
chodzący z Gdańska twórca in-
ternetowy, dziennikarz i pod-
caster. Największą rozpozna-
walność przyniósł mu podcast 
„Damian’s Corner”.

Pani Helena poleci do Australii. 
Internauci spełnili jej marzenie

GDYNIA

90-letnia Helena Urba-
niak całe życie marzyła 
o tym, by odwiedzić Au-
stralię. Problemem jest 
jednak stan jej zdrowia - 
nie widzi od 20 roku ży-
cia. Dzięki mobilizacji in-
ternautów już we wrze-
śniu seniorka wyruszy 
w wymarzoną podróż.

Martyna Kucybała
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Damian Stefańczyk i internauci pomogli spełnić marzenie

Jeszcze w dniu ewakuacji 
osoby odwiedzające Aqu-
apark, internauci, a także nasi 
Czytelnicy dopytywali o stan 
ryb. Już wtedy krążyły bo-
wiem informacje, że rekiny 
nie przeżyły. 

Do sprawy w oficjalnym 
komunikacie odniósł się za-
rząd Aquapark Trójmiasto 
Reda, potwierdzając te do-
niesienia. 

- Z ogromnym żalem in-
formujemy, że w wyniku 
awarii technicznej z 26 lipca 
2026 r. wystąpiły skutki ma-
jące wpływ na zwierzęta 

wodne znajdujące się 
w akwarium obiektu. W na-
stępstwie awarii część ryb, 
w tym rekiny nie przeżyły (...) 
- czytamy w komunikacie za-
rządu z 27.07, który pojawił się 
na oficjalnej stronie parku. 

Zarząd podkreśla, iż awa-
ria dotyczyła wyłącznie czę-
ści technicznej obiektu i nie 
wpłynęła na funkcjonowanie 
niecek basenowych, dostęp-
nych dla gości. 

Do awarii doszło w nie-
dzielę, 26 lipca w godzinach 
wieczornych. Przed godz. 19 
służby zostały zadysponowane 
do akcji na terenie parku wod-
nego przy ul. Morskiej w Re-
dzie. Początkowo mowa była 
o wycieku, dalsze ustalenia po-
kazały, iż w zbiorniku w części 
magazynowej doszło do reak-
cji dwóch silnie trujących sub-
stancji. Najprawdopodobniej 
był to wynik błędu ludzkiego.

Smutny finał awarii w Aquaparku 
w Redzie. Rekiny nie przetrwały

REDA

- W następstwie awarii 
część ryb, w tym rekiny 
nie przeżyły - poinformo-
wał zarząd Aquapark 
Trójmiasto Reda po nie-
dzielnej ewakuacji z tere-
nu obiektu. Władze parku 
podkreślają, że  sytuacja 
nie wpłynęła na funkcjo-
nowanie basenów.

Maciej Krajewski

POMORZE|
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Niestety, rekiny i część innych ryb, nie przeżyły awarii

AKCJA CHARYTATYWNA 0111551973

OBWIESZCZENIE
Starosty Wejherowskiego

o wydaniu decyzji  ZRID na realizację inwestycji drogowej 
działając na podstawie art.11a, art.11f ust. 3 i 4 ustawy z dnia 10 kwietnia 2003 r. o szczególnych zasadach przygotowania i realizacji inwestycji w zakresie dróg  publicznych (t.j. Dz.U. z 2024 r. poz. 311) oraz art. 49 

ustawy z dnia 14 czerwca 1960 r. Kodeks postępowania administracyjnego (tekst jedn. Dz. U. z 2025 r. poz. 1691) Starosta Wejherowski zawiadamia, że w dniu 28.07.2026 r. na wniosek z dnia 27.03.2026 r.  (uzupełniony 

w dniu 13.05.2026 r.)  reprezentowanego przez pełnomocnika Pana Łukasza Dawidowskiego wydano decyzję o zezwoleniu na realizację inwestycji drogowej polegającej na rozbudowie drogi powiatowej pn. zadania:

Rozbudowa ul. Dębogórskiej od ronda Jana Pawła II do ronda Marszałka M. Płażyńskiego wraz z rozbudową ronda Jana Pawła II 
na nieruchomościach gruntowych na terenie Gminy Miasta Rumia określonych poniżej:

1.  Działki w liniach rozgraniczających teren pasa drogi 
powiatowej  nr 1472G - ul. Dębogórska oraz nr 1490G ul. 
Starowiejska i ul. Żołnierzy I Dywizji WP):*
• pas drogi powiatowej nr 1472G - ul. Dębogórska

-  obr. 007 działki nr ewid.: 53/36 (53/12), 53/39 (53/15), 53/18, 

53/31, 53/32, 53/34 (53/33),109/1, 119/3 (119/1), 131/3, 131/4, 

141/8, 147/3, 148/1, 148/2, 149/1, 150/3, 156/17 (156/5), 156/6, 

156/19 (156/7), 156/8, 244/1, 244/2, 53/41(53/17)

- obr. 011 działki nr ewid.: 543/76 (543/8), 543/71 (543/9), 

-  obr. 018 działki nr ewid.: 738/1, 740/1, 741/1, 742/1, 743/1, 

745/1, 746/1, 748/1, 859/1

• pas drogi powiatowej nr 1490G ul. Starowiejska 
i ul. Żołnierzy I Dywizji Wojska Polskiego
-  obr. 007 działki nr ewid.: 118/5 (118/3), 118/6 (118/3), 445/3, 

445/4

-  obr. 008 działki nr ewid.: 325/1, 325/3 (325/2), 525/1, 526/1, 

527/1, 528/1, 528/4, 529/2, 529/5 (529/3), 529/7 (529/4)

-  obr. 011 działki nr ewid.: 196/18 (196/9), 196/12 (196/8), 

197/1 (197), 198/1 (198), 543/1, 543/2, 543/3, 543/69 (543/8), 

543/72 (543/9), 196/11 (196/8)

2. Działki w liniach rozgraniczających teren pasa drogowego 
dróg innych kategorii (dla rozbudowy drogi gminnej 
nr 132314G - ul. Kosynierów oraz rozbudowy drogi gminnej 
nr 132315G - ul. Ceynowy):*
• pas drogi gminnej nr 132314G - ul. Kosynierów

- obr. 008 działki nr ewid.: 325/4 (325/2)
- obr. 011 działki nr ewid.: 196/7, 196/10 (196/8), 196/15 (196/9)

• pas drogi gminnej nr 132315G - ul. Ceynowy
-  obr. 011 działki nr ewid.: 196/13 (196/8), 196/17 (196/9), 

197/2 (197)

3. Działki objęte obowiązkiem rozbiórki obiektów 
budowlanych, budowy lub przebudowy sieci uzbrojenia 
terenu,  zjazdów i innych dróg publicznych:*

-  obr. 007 działki nr ewid.: 53/37 (53/12), 53/16, 53/35 (53/33), 
81/1, 115/1, 118/7 (118/3), 119/4 (119/1), 141/9, 141/10, 147/5, 
147/14, 148/3, 149/2, 150/4, 156/18 (156/5), 156/20 (156/7), 
53/38 (53/15) 156/11, 241/2, 109/2, 131/10, 141/11, 53/42 (53/17)

- obr. 011 działki nr ewid.: 196/16 (196/9), 196/14 (196/8),
-  obr. 018 działki nr ewid.: 743/7, 747, 746/2, 748/2, 749, 859/18, 

859/19, 859/20,

4. Działki stanowiące teren wód płynących, przez które 
przebiega inwestycja:

- obr. 007 działka nr ewid.: 53/40 (53/17)

* numery w nawiasach oznaczają numery działek przed podziałem

Ww. decyzji nadano rygor natychmiastowej wykonalności.

W związku z powyższym informuje się strony postępowania, 

właściwe organy administracji rządowej i samorządowej 

oraz właścicieli, zarządców i użytkowników terenów objętych 

inwestycją o możliwości zapoznania się z treścią decyzji 

w Starostwie Powiatowym w Wejherowie, 84-200 Wejherowo 

ul. 3 Maja 4, po telefonicznym uzgodnieniu terminu pod nr tel. 

58 572-94-47. 

Od decyzji służy odwołanie do Wojewody Pomorskiego 

za pośrednictwem Starosty Wejherowskiego w terminie 14 dni 

od dnia doręczenia. Zgodnie z art. 49 ustawy z dnia 14 czerwca 

1960r. Kodeks postępowania administracyjnego zawiadomienie 

stron postępowania uważa się za dokonane po upływie 14 dni 

od dnia publicznego ogłoszenia. 

REKLAMA 0011560573

eprasa.pl 3816a9f8ad
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29.07.2026 
Kupno/sprzedaż walut Kantor Green,  
tel. 58 346 02 48, Wrzeszcz przy Manhattanie, 
Dmowskiego, Grunwaldzka, Morena Carrefour, 
Rumia Auchan 
EUR 428/435 (-) 

USD 375/382 (-) 

GBP 500/507 (+) 

CHF 459/466 (-) 

Kantor Max, Gdańsk, ul. Jagiellońska 

EUR 428/435 (-) 

USD 375/382 (-) 

GBP 500/507 (+) 

CHF 459/466 (-) 

(+) wzrost ceny w stosunku do notowania 
poprzedniego, (-) spadek ceny w stosunku 
do notowania poprzedniego, (o) bez zmian

KURSY WALUT

Garnizon we Wrzeszczu  cały czas rośnie  
i wprowadza do oferty kolejne mieszkania

GDAŃSK

Grupa Hossa wprowadziła 
do sprzedaży długo wyczeki-
waną nową pulę mieszkań 
w Garnizonie. W ofercie po-
jawiły się lokale pod adresem 
Bolesława Leśmiana 4. To 
okazja, by zamieszkać w tęt-
niącym życiem sercu Wrzesz-
cza.  

Planowany termin od-
bioru mieszkań przy ul. Le-
śmiana 4 to druga połowa 
2028 roku. 

W nowej ofercie znalazły 
się mieszkania 1-, 2-, 3- i 4-po-
kojowe o powierzchni od 32 
do blisko 100 mkw. Każde 
z nich będzie posiadało bal-
kon lub taras, a duże prze-

szklenia zapewnią dobre do-
świetlenie wnętrz. Budynek 
wyróżni reprezentacyjne lo-
bby o ponadstandardowej 
wysokości. 

Podobnie jak w innych 
kwartałach Garnizonu, 
pod zabudową znajdzie się 
podziemna hala garażowa, 

w tym przypadku 3-pozio-
mowa. Obejmie ona zarówno 
miejsca postojowe przezna-
czone dla mieszkańców, jak 
i ogólnodostępne. Na parte-
rze budynku zaplanowano 
natomiast lokale usługowe 
z dużym programem koncep-
tów gastronomicznych. 

Nowy kwartał domknie 
południową pierzeję ul. Le-
śmiana. Z drugiej strony za-
budowy znajduje się par-
kowa przestrzeń przy Sta-
rym Maneżu, jednym naj-
bardziej znanych w mieście 
miejsc wydarzeń kultural-
nych.  

Wprowadzenie do sprze-
daży nowej puli lokali w Gar-
nizonie stanowi okazję dla 
osób poszukujących miesz-
kania pod jednym z najbar-
dziej cenionych adresów 
w Trójmieście. 

- Projekt nowej zabudowy 
wpisuje się w styl całej dziel-

nicy. Garnizon już od wielu 
lat cieszy się reputacją adresu, 
który pozwala połączyć co-
dzienną wygodę z bliskością 
kultowych restauracji i ka-
wiarni, a także bogatą ofertą 
kulturalną - informuje dewe-
loper. 
ą

Wrzeszczański Garni-
zon  to swego rodzaju 
miasto w mieście. 
Mieszkania mają tutaj 
duże wzięcie. Na rynek 
trafiła kolejna ich pula.

Mateusz Tkarski
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Jedna strona nowej zabudowy sąsiadować będzie 
z parkową przestrzenią przy Starym Maneżu

Nordycko-Bałtycki Korytarz 
Wodorowy (ang. Nordic Bal-
tic Hydrogen Corridor – 
NBHC) to projekt zakłada-
jący budowę magistrali wo-

dorowej łączącej Finlandię, 
Estonię, Łotwę, Litwę, Pol-
skę oraz Niemcy.  Zakłada 
budowę około 2,5 tys. km 
rurociągów, umożliwiają-
cych przesył do 2,7 mln ton 
odnawialnego wodoru rocz-
nie.  

Jednym z partnerów pro-
jektu jest Gaz-System. 

- Rozwój rynku wodoru 
wymaga wizji, dobrze przy-
gotowanego planu i jego sys-

tematycznej realizacji. Uzy-
skany certyfikat operatora 
systemu oraz uzgodniony 
Krajowy Dziesięcioletni Plan 
Rozwoju wyznaczają kieru-
nek naszych działań na naj-
bliższe lata. Gaz-System jest 
gotowy odegrać kluczową 
rolę w budowie rynku wo-
doru w Polsce oraz w regio-
nie Morza Bałtyckiego - po-
wiedział Sławomir Hinc, pre-
zes zarządu Gaz-System .  

Gaz-System został wyzna-
czony, na operatora systemu 
przesyłowego wodoru 
do 2036 roku. Co więcej, jako 
pierwszy operator w Unii Eu-
ropejskiej, uzyskał również 
certyfikat niezależności. Cer-
tyfikat był jednym z kluczo-
wych warunków uzyskania 
statusu operatora systemu 
przesyłowego wodorowego, 
którego Gaz-System z mocy 
prawa, został do 2036 roku. 

Będzie Nordycko-Bałtycki Korytarz Wodorowy
KRAJ

Niewiążące badanie ryn-
ku potwierdziło  duże 
zainteresowanie budo-
wą systemu  przesyłu 
wodoru.

Mateusz Tkarski
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Nowy kwartał Garnizonu domknie południową pierzeję ul. Leśmiana. Na parterze 
budynku zaplanowano natomiast lokale usługowe

OBWIESZCZENIE O PRZETARGACH

Burmistrz Mogilna  

ogłasza

PRZETARGI USTNE NIEOGRANICZONE  
na sprzedaż nieruchomości gruntowej niezabudowanej, 
inwestycyjnej, dla działek nr 5/12, 5/13, 5/21 w Mogilnie.

   
Dodatkowe informacje można uzyskać w Wydziale Gospodarki 

Przestrzennej i Ochrony Środowiska (pok. nr 213)
tel. nr 52 318 55 46

a także na stronie internetowej Urzędu Miejskiego w Mogilnie
(www.bip.mogilno.pl)

lub na tablicy ogłoszeń Urzędu w okresie  
od 29 czerwca 2026 r. do 29 sierpnia 2026 r.

REKLAMA 0011548262

OGŁOSZENIE WÓJTA GMINY SUCHY DĄB
Na podstawie art. 6c ustawy z dnia 20 maja 2016 r.  

o inwestycjach w zakresie elektrowni wiatrowych (Dz. U. z 2024 r. poz. 317), 

Wójt Gminy Suchy Dąb 
ogłasza 

informację o podjęciu przez Radę Gminy Cedry Wielkie uchwały nr XXV/191/2026 z dnia 
23 czerwca 2026 r. w sprawie przystąpienia do sporządzania miejscowego planu 
zagospodarowania przestrzennego w gminie Cedry Wielkie dla elektrowni wiatrowych 
w części obrębów geodezyjnych Koszwały, Miłocin, Trutnowy, Cedry Wielkie, Cedry Małe, 
Wocławy i Stanisławowo.
Zgodnie z Obwieszczeniem Wójta Gminy Cedry Wielkie z dnia 20 lipca 2026 r. zainteresowani mogą 
składać wnioski do ww. planu w terminie do dnia 31 sierpnia 2026 r. Wnioski należy składać na 
piśmie w siedzibie Urzędu Gminy w Cedrach Wielkich, ul. M. Płażyńskiego 16, 83-020 Cedry Wielkie.

Wójt Gminy Suchy Dąb
Monika Ficek

REKLAMA 0011559989

Wójt Gminy Choczewo
informuje

że od dnia 30 lipca 2026 r. na stronie Biuletynu 

Informacji Publicznej Gminy Choczewo oraz stronie 

internetowej Gminy Choczewo, a także na tablicy 

ogłoszeń Urzędu Gminy Choczewo, ul. Pierwszych 

Osadników 17, został wywieszony wykaz dotyczący 

nieruchomości stanowiących własność Gminy 

Choczewo, przeznaczonych do sprzedaży w drodze 

przetargu ustnego nieograniczonego.

Przedmiotem przetargu będą działki położone 

w Ciekocinie o numerach: 17/4 o pow. 0,1588 ha; 

27/8 o pow. 0,1171 ha; 27/9 o pow. 0,1046 ha.

Szczegółowe informacje o nieruchomościach 

objętych wykazem można uzyskać w Urzędzie Gminy 

Choczewo, tel. 58 572 39 13, wew. 205.

REKLAMA 0011559786

eprasa.pl 3816a9f8ad
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FOKUS

– Byliśmy świadkami bardzo dziw-
nych partyjnych gierek. My chcemy 
iść dalej i patrzeć w przyszłość. Nie 
chcemy się wdawać w przepychanki 
partyjne, więc jako 40 posłów i se-
nator postanowiliśmy założyć klub 
parlamentarny – ogłosił Mateusz 
Morawiecki.  

Podkreślił, że jeszcze w środę zo-
stanie złożony wniosek do marszałka 
Sejmu w tej sprawie. 

Na konferencji prasowej pojawiło 
się wielu członków stowarzyszenia 
Rozwój Plus. Były premier dodał,  
że do stowarzyszenia zapisują się 
„setki i tysiące osób”. 

– Chcemy zwrócić ostrze na-
szego ataku na ten bardzo zły rząd 
Donalda Tuska, chcemy zwrócić 
uwagę Polaków i będziemy to robić 
jako klub parlamentarny, jakiego 
typu błędy, nieprawidłowości, prze-
kręty robi ten rząd, jakie szanse 
na rozwój traci. Jesteśmy do tego 
bardzo dobrze przygotowani – po-
wiedział Morawiecki. 

Obecni na środowej konferencji 
politycy oświadczyli, że działacze ru-
chu Rozwój Plus są odcinani od in-
formacji partyjnych czy z grup na ko-
munikatorach. – Ten rozłam się do-
konał, my zostaliśmy wypchnięci 
z partii i klubu, posłowie nie mają na-
rzędzi do pracy, nie dostają porządku 
obrad, informacji o ustawach – wyli-
czał poseł Marcin Horała. 

Morawiecki został zapytany, czy 
rozważa współpracę np. z szefem 
PSL lub przewodniczącą Polski 
2050. Odpowiedział, że „Katarzyna 
Pełczyńska-Nałęcz i PSL to są nie-
odrodne dzieci Donalda Tuska” 
i „współpracują z nim bardzo inten-
sywnie na wielu polach”. 

Podkreślił, że obecnie nie prowa-
dzi z nimi żadnych rozmów i nie ma 
w planach prowadzić ich również 
w przyszłości. – Nie ma żadnych za-
miarów współpracy z kimkolwiek, 
kto żyruje ten zły rząd, z kimkol- 
wiek, kto wspiera Donalda Tuska 
– oświadczył. 

Morawiecki powiedział, że on 
i jego współpracownicy chcą „po-

szerzać obóz patriotyczny” i „docie-
rać do wyborców niezdecydowa-
nych”. 

Wcześniej w środę, tuż po 7 rano, 
akces do stowarzyszenia Rozwój 
Plus zgłosił poseł PiS Piotr Uściński, 
były wiceminister rozwoju i techno-
logii w rządzie Morawieckiego. 

– Miałem nadzieję, że prezes wy-
cofa się z decyzji o wykluczeniu po-
lityków. Musiałem wybrać i staję 
po stronie Mateusza Morawiec-
kiego, najlepszego premiera Polski 
– oświadczył Uściński. 

Z kolei sam były premier zapre-
zentował nowe logo stowarzyszenia. 

W mediach społecznościowych 
założenie nowego klubu skomento-

wał rzecznik PiS. Rafał Bochenek 
zamieścił fragment regulaminu 
Sejmu, wskazujący, że poseł może 
być członkiem tylko jednego klubu 
lub koła. 

– Jeżeli ktoś chce założyć klub 
parlamentarny, to musi z jakiegoś 
wystąpić. W związku z tym my w ta-
kim razie czekamy na deklarację 
o rezygnacji z klubu Prawo i Spra-
wiedliwość złożone przez osoby, 
które mają tworzyć ten nowy klub 
pana Mateusza Morawieckiego - po-
wiedział Bochenek. 

Oświadczył ponadto, że formal-
nie decyzja w sprawie wykluczenia 
z PiS parlamentarzystów, którzy do-
łączyli do stowarzyszenia Mora-
wieckiego, nie zapadła. – Postępo-
wanie toczy się przed rzecznikiem 
dyscyplinarnym partii. Tego wyma-
gają nasze wewnętrzne regulacje 
– dodał Bochenek. 

Głos zabrał również prezes PiS 
Jarosław Kaczyński. Na jego profilu 
na portalu X znalazło się oświadcze-
nie. „Stało się to, co było do przewi-
dzenia. Do końca podejmowałem 
próby porozumienia, niestety Ma-
teusz Morawiecki ewidentnie miał 
w głowie swój własny plan poli-
tyczny, realizowany na bazie roz-
łamu PiS. Rozłam, którego dokonał, 
nastąpił w najbardziej nieodpowied-
nim momencie z punktu widzenia 
Polski i służy tym, którzy szkodzą 
naszej Ojczyźnie” – czytamy. 
PAP

Członkowie Rozwój Plus i Mateusz 
Morawiecki zakładają klub parlamentarny
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Posłowie ruchu Rozwój Plus zakładają klub parlamentarny. 
Na wczorajszej konferencji pojawiło się wielu członków stowarzyszenia

Rozłam w PiS? Wszystko na to wskazuje. Grupa polityków partii, zgromadzona wokół 
Morawieckiego i ruchu Rozwój Plus, zakłada klub parlamentarny. Głos zabrał też prezes PiS

Adam Kielar

RPO 
Sylwia Gregorczyk-Abram 
złożyła ślubowanie 
Nowa rzeczniczka praw obywatel-
skich Sylwia Gregorczyk-Abram 
złożyła wczoraj ślubowanie 
przed Sejmem. Adwokatka po pię-
ciu latach zastąpiła na stanowisku 
RPO prof. Marcina Wiącka.  
Po głosowaniach w Sejmie nowa 
rzeczniczka odebrała z rąk marszał-
ka Sejmu Włodzimierza Czarzaste-
go akt powołania na to stanowisko. 
Sylwia Gregorczyk-Abram to adwo-
katka i obrończyni praw człowieka. 
Jest współzałożycielką inicjatywy 
Wolne Sądy, Komitetu Obrony 
Sprawiedliwości oraz członkinią za-
rządu Stowarzyszenia im. prof. Zbi-
gniewa Hołdy. PAP 

GUS 
W 2025 r. strażacy mieli 
mniej interwencji 
W 2025 r. jednostki ochrony prze-
ciwpożarowej podjęły 483,2 tys. in-
terwencji – o 12,4 proc. mniej niż 
w roku poprzednim. Jednocześnie 
liczba wypadków tonięcia zgłoszo-
nych policji spadła o 33 proc., 
a liczba ofiar śmiertelnych utonięć 
zmalała o 34,2 proc. – wynika z naj-
nowszych danych GUS. 

Pomorskie 
Niecodzienne włamanie 
i dziwna kradzież 
W Tuchomiu koło Bytowa doszło 
do nietypowego włamania, które 
zaskoczyło zarówno właścicieli do-
mu, jak i policję. 45-letni mężczy-
zna, zamiast skupić się na warto-
ściowych przedmiotach, postano-
wił zabrać bieliznę i ubranka z dzie-
cięcych zabawek. Dodatkowo, za-
nim został złapany, zdążył wypić al-
kohol należący do gospodarzy. 
Za kradzież z włamaniem mężczyź-
nie grozi surowa kara. Może on tra-
fić do więzienia nawet na 10 lat.

POLITYKA KRÓTKO

– Powody, dla których paliwo jest dro-
gie w Polsce i na świecie, są wszyst-
kim znane. W Polsce paliwo, tak jak 
wtedy, gdy wprowadziliśmy program 

CPN, tak i dzisiaj jest jednym z naj-
tańszych w Europie – powiedział Do-
nald Tusk podczas wczorajszej kon-
ferencji prasowej. Podkreślił, że wpro-
wadzenie pakietu osłonowego „Ceny 
Paliwa Niżej” (CPN) kosztowało bu-
dżet państwa około 4,7 mld zł. 

Premier odniósł się też do sugestii, 
że rząd mógłby wpłynąć na obniże-
nie marży przez Orlen. Tusk powie-
dział, że chce, by taniej było na wszyst-
kich stacjach. – Dlaczego mam dzia-
łać na szkodę państwowej, polskiej 
firmy i faworyzować tych, którzy są 
obecni na naszym rynku? To są kraje 
arabskie, to są Węgry (…). Ja chcę ich 
obłożyć ciężarem, żeby to oni sfinan-
sowali – zaznaczył szef rządu. PAP

Tańsze paliwo 
pod koniec 
wakacji? Jest plan

TRANSPORT

Dr hab. Barbara Mróz-Gorgoń jest 
profesorem Uniwersytetu Ekono-
micznego we Wrocławiu, prezeską 
Fundacji Marka Polska Think Tank. 

– Profesor Mróz-Gorgoń to naj- 
wybitniejsza w Polsce specjalistka 
od kształtowania marki. Współpra-
cuje z nami od dłuższego czasu – po-
wiedział Tusk. Zdaniem premiera 
kluczowe jest, by skupić starania 
różnych rządowych instytucji i mi-
nisterstw, aby lepiej promować Pol-
skę. – Mówimy tutaj o promocji 
na rzecz atrakcyjności turystycznej 
naszego kraju, wizerunku Polski, po-
szczególnych marek – dodał Tusk. 
Gorgoń-Mróz stwierdziła, że marka 
Polska nie jest własnością rządu ani 
poszczególnych inwestycji, a two-
rzą ją przedsiębiorcy, artyści, ludzie 
kultury, sportowcy, naukowcy oraz 
sami obywatele. PAP

Pełnomocniczka 
rządu ds. promocji 
marki Polska

MARKA POLSKA

W ten piątek wydam 
stosowne rozporządzenie 
o dacie wyborów 
prezydenckich w Krakowie. 
Trwają jeszcze konsultacje 
z Krajowym Biurem 
Wyborczym 
DONALD TUSK 
premier

A 89,4 proc. Polaków popiera podniesienie kwoty wolnej 
od podatku z 30 do 60 tys. zł jeszcze w tej kadencji Sejmu 

– Barbara Mróz-Gorgoń zo- 
stała pełnomocniczką rządu 
do spraw promocji marki  
Polska – poinformował  
w środę premier Donald Tusk. 

Anna Nagel

Rząd przygotowuje się, by 
pod koniec wakacji wprowa-
dzić osłonowy mechanizm 
na rynku paliw, włącznie 
z górnym limitem cen.

Alina Mazurska FO
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„To wielki zaszczyt spotkać się z pre-
zydentem Ukrainy Wołodymyrem 
Zełenskim. Omówiono wiele kwe-
stii. Spotkanie przebiegło bardzo do-
brze!” – napisał Trump w swoim ser-
wisie społecznościowym Truth So-
cial, dołączając do wpisu dwa zdję-
cia z Zełenskim. 

W kolejnym wpisie Trump opu-
blikował zdjęcia z wizyty w Gabine-
cie Owalnym izraelskiego premiera 
Benjamina Netanjahu. Również na-
pisał, że było to „bardzo dobre spot-
kanie”, podczas którego „omó-
wiono wiele ważnych tematów”. 
Było to ich pierwsze osobiste spotka-
nie od rozpoczęcia przez oba kraje 
wojny z Iranem. 

Najpierw Zełenski, 
potem Netanjahu 
Donald Trump najpierw przyjął 
w Białym Domu Zełenskiego, a na-
stępnie spotkał się z Netanjahu. 
Rozmowy w Gabinecie Owalnym 
były zamknięte dla prasy. Rzecz-
niczka Białego Domu Karoline Le-
avitt poinformowała, że spotkania 
były „pozytywne i produktywne”. 

Trump, Zełenski i Netanjahu 
uczestniczyli po południu w uroczy-
stości pogrzebowej senatora Repu-
blikanów Lindseya Grahama w wa-
szyngtońskiej Katedrze Narodowej. 
Graham był bliskim sojusznikiem 
Ukrainy i Izraela oraz bliskim do-
radcą Trumpa. 

Rakiety do systemów Patriot 
Zełenski poinformował po rozmo-
wach w Białym Domu, że jednym 
z poruszonych tematów była pro-
dukcja pocisków do systemów Pa-
triot. Ocenił, że było to dobre spot-
kanie. 

Podkreślił, że podczas wtorko-
wych spotkań z Donaldem Trum-
pem i senatorami alarmował, że dla 
Ukrainy prawdziwym problemem 
są systemy antybalistyczne i po- 
ciski antybalistyczne. – Oczywiście 
przedstawiłem, czego potrzebu-
jemy, jakie są nasze potrzeby. Prze-
kazałem to dziś prezydentowi. Po-
dziękowałem mu za to spotkanie, 
a teraz przekazałem te informacje 
senatorom. Będziemy więc próbo-
wali sobie z tym poradzić. To 
ogromne, ogromne wyzwanie 
– oznajmił ukraiński przywódca 
w rozmowie z mediami na Kapitolu. 

W wywiadzie dla telewizji Fox  
New przywódca Ukrainy powiedział: 

Prezydent USA Donald Trump zgo-
dził się przekazać Ukrainie licencję 
na produkcję rakiet do systemów Pa-
triot. Biały Dom na razie nie skomen-
tował tej deklaracji. 

Zełenski powiedział też, że odbył 
spotkanie z przedstawicielami sek-
tora produkcyjnego, bardzo waż-
nymi amerykańskimi firmami zbro-
jeniowymi. 

Jedna z najlepszych rozmów 
Przedstawiciel Białego Domu zapo-
wiadał, że rozmowy Trumpa z Ne-
tanjahu będą dotyczyć wojny z Ira-
nem, negocjacji z Libanem i porozu-
mień abrahamowych, czyli umów 
dotyczących uregulowania stosun-
ków państw arabskich z Izraelem. 

Netanjahu przekazał z kolei 
na platformach społecznościowych, 
że jego rozmowa z Trumpem była 
„jedną z najlepszych, jakie kiedykol-
wiek odbyli”. 

PAP

Dobre spotkania Trumpa 
z Zełenskim i Netanjahu
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Donald Trump napisał: „To wielki zaszczyt spotkać się 
z prezydentem Ukrainy Wołodymyrem Zełenskim”

USA

Trzęsienie o magnitudzie 7,1 nawie-
dziło we wtorek prefekturę Kuma-
moto. Główne wstrząsy wystąpiły tuż 
przed godz. 16.30 czasu lokalnego 
(godz. 9.30 w Polsce). Japońska Agen-
cja Meteorologiczna (JMA) zarejestro-
wała w ciągu kolejnych 24 godzin nie-
mal 170 wstrząsów wtórnych i ostrze-
gła, że w ciągu najbliższego tygodnia 
nie można wykluczyć ponownego 
wstrząsu o magnitudzie sięgającej 7. 

Z powodu zniszczeń infrastruktury 
bez bieżącej wody wciąż pozostaje  
84 tysięcy gospodarstw domowych, 
a około 37 tys. zostało odciętych od do-
staw energii elektrycznej. 

Wcześniej szefowa rządu Sanae 
Takaichi przekazała, że dramatyczna 
walka z czasem trwa m.in. w centrum 
handlowym Aeon w Kumamoto, 
gdzie wiele osób pozostaje uwięzio-
nych pod gruzami, a trzy zginęły. Pre-
mier zapowiedziała również pilne do-
stawy paliwa oraz urządzeń chłodzą-
cych i klimatyzatorów do ośrodków 
ewakuacyjnych. Z kolei główny sekre-
tarz rządu Minoru Kihara poinformo-

wał o sytuacji w fabryce Nippon Pa-
per w Yatsushiro. Po zawaleniu się fa-
brycznego komina służby wydobyły 
dotychczas spod gruzów trzy osoby, 
spośród których jedna zmarła. Los ko-
lejnych pracowników wciąż pozostaje 
nieznany. 

Władze nie sprecyzowały, gdzie 
potwierdzono pozostałe zgony. 

Żywioł uderzył w lokalny prze-
mysł, powodując zakłócenia w łańcu-
chach dostaw. Koncerny Honda i To-
yota wstrzymały do piątku produkcję 
w swoich zakładach. Zawieszenie 
pracy ogłosiły również firmy z branży 
półprzewodników, w tym Sony, Re-
nesas i Tokyo Electron, która przedłu-
żyła przestoje z uwagi na konieczną 
kontrolę bezpieczeństwa budynków. 
PAP

13 ofiar trzęsienia ziemi 
w Japonii. Wielu rannych 
i ewakuowanych

JAPONIA

W wyniku trzęsienia ziemi 
w Japonii zginęło co najmniej 
13 osób, siedem jest ciężko 
rannych, a 29 ma lekkie obra-
żenia. W506 schroniskach 
w pięciu prefekturach przeby-
wa blisko 9,2 tysiąca ewaku-
owanych.

Alina Mazurska

Prezydent USA Donald 
Trump ocenił, że spotkania 
z przywódcą Ukrainy Wołody-
myrem Zełenskim i premie-
rem Izraela Benjaminem Ne-
tanjahu były „bardzo dobre”. 
Dodał,że spotkanie z Zełen-
skim to „wielki zaszczyt”.

Anna Nagel

Denis jest uczniem liceum imienia 
Mikołaja Kopernika w mieście Pome-
zia w stołecznym regionie Lacjum. 
Podczas wakacji pracuje jako ratow-
nik na plaży w miejscowości Torvaia-

nica niedaleko Wiecznego Miasta. Jak 
podała włoska prasa, mimo wywie-
szonej czerwonej flagi oznaczającej 
zakaz kąpieli wiele osób weszło 
do wzburzonego morza. 17-latek rzu-
cał się do morza i uratował po kolei 
osiem osób, sam narażając się na duże 
ryzyko. 

Wiadomość o jego wyczynie roz-
powszechniono na portalach społecz-
nościowych, a przy okazji nie szczę-
dzono krytyki pod adresem tych, któ-
rzy kąpią się, nie zważając na zakazy. 
Szczególnie popularny jest następu-
jący wpis: „Chłopak o imieniu Denis 

pracuje w wakacje, żeby uczciwie za-
robić, a zamiast mieć spokój, musi 
przeprowadzić osiem akcji ratunko-
wych jedna po drugiej, bo wy nie ma-
cie za grosz rozumu. Osiem! Czy wy 
w ogóle zdajecie sobie z tego sprawę, 
czy nie?”. 

Publikowane są słowa podziwu dla 
bohaterskiego młodego ratownika 
oraz apele o przyznanie mu nagrody. 

Wybrzeże w Torvaianica charak-
teryzuje się łagodnym zejściem do 
morza, jednak kiedy jest ono wzbu-
rzone, zagrożenie dla osób może być 
bardzo poważne. PAP

17-letni ratownik bohaterem – uratował osiem osób
WŁOCHY

17-letni licealista spod Rzymu, 
pracujący jako ratownik 
na nadmorskiej plaży, jednego 
dnia uratował osiem osób, któ-
re kąpały się mimo zakazu 
wprowadzonego z powodu 
wysokich fal.

Anna Nagel
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Zakład Nippon Paper Industries 
w Yatsushiro, gdzie zawalił się 
komin. Jedna osoba zginęła

Mężczyźnie zarzuca się uszkodzenie 
lub zniszczenie obiektów sakralnych. 

Chociaż policja nie ujawniła oficjal-
nie tożsamości podejrzanego o spro-
fanowanie miejsca kultu w położo-
nym na południu BiH Medjugorje, 
chorwackie i bośniackie media ziden-
tyfikowały zatrzymanego jako 31-let-
niego obywatela Polski. 

Mężczyzna przebywa obecnie 
w areszcie policyjnym w miejscowo-
ści Ljubuszki w BiH. Polak został za-
trzymany we wtorek krótko przed go-

dziną 13 w miejscowości Cerno  
w pobliżu Ljubuszkiego, po policyj-
nych poszukiwaniach wszczętych 
w związku z kilkoma incydentami 
w Medjugorje. 

31-latka podejrzewa się o podłoże-
nie ognia w pobliżu ołtarza zewnętrz-
nego kościoła św. Jakuba oraz zbez-
czeszczenie pobliskiego posągu Matki 
Boskiej. Napisano na nim w językach 
angielskim i polskim „Diabeł w spód-
nicy”, a na pozostawionym obok 
transparencie wymieniono imiona 
osób, które głosiły objawienia Matki 
Bożej w Medjugorje, dodając „... to 
oszuści, mam dowody”. 

Kancelaria parafialna w Medju-
gorje określiła zdarzenia mianem 
wandalizmu, informując, że natych-
miast przystąpiono do czyszczenia 
i naprawy uszkodzonych miejsc. 
Sanktuarium pozostaje otwarte dla 
wszystkich pielgrzymów. AP

Wandalizm w Medjugorje. 
Podejrzany Polak został zatrzymany

BOŚNIA I HERCEGOWINA

Prokuratura państwowa Bo-
śni i Hercegowiny przejmie 
sprawę obywatela Polski 
podejrzanego o wandalizm 
w Medjugorje. Grozi mu 
od sześciu miesięcy do pięciu 
lat pozbawienia wolności.

Anna Nagel

ŚWIAT|
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POD PARAGRAFEM

Ciepły lipcowy wieczór 1985 r. Męż-
czyzna w średnim wieku stoi 
na chodniku biegnącego w samym 
sercu Moskwy Prospektu Kutuzow-
skiego. W szarym garniturze i kra-
wacie niczym nie wyróżnia się od in-
nych. Może tylko jego torba za bar-
dzo rzuca się w oczy. Widnieje 
na niej logo brytyjskiego supermar-
ketu Safeway. Mężczyzna jest agen-
tem – pułkownikiem KGB. Już od  
ponad dekady nieprzerwanie do-
starcza Brytyjczykom tajne infor-
macje z samego wnętrza radzieckiej 
machiny wywiadowczej. 

Bez planu ucieczki  
Fragment chodnika, gdzie stoi, na-
zywa się w żargonie szpiegowskim 
miejscem sygnalizacyjnym. Od lat 
dokładnie obserwuje je MI6, wie-
dząc, że kiedyś musi nadejść chwila 
działania. Plastikowa torba z napi-
sem Safeway oznacza, że radziecka 
służba zidentyfikowało kreta w swo-
ich szeregach. Teraz musi uciec. 

W pewnym momencie obok 
przechodzi młodszy mężczyzna bez 
marynarki. Sądząc po ubraniu – cu-
dzoziemiec. W jednej ręce ma zie-
loną torbę od Harrodsa, w drugiej – 
baton Mars. To oficer MI6 pracujący 
jako dyplomata w brytyjskiej amba-
sadzie w Moskwie. Stojący na chod-
niku mężczyzna wie: „Odebraliśmy 
sygnał, plan ucieczki wdrożony.  

W 2015 r., w wieku 77 lat, Oleg 
Antonowicz Gordijewski przypo-
mniał w wywiadzie dla „Timesa” tę 
noc, gdy jego życie wisiało na plasti-
kowej torbie Safeway i batonie 
Mars. „Gdyby plan ucieczki nie wy-
palił, musiałbym się poddać” – mó-
wił „Timesowi”. 

Antykomunista 
Gordijewski był ideałem radziec-
kiego agenta. Niezwykle inteli-
gentny i ambitny syn oficera KGB, 

świetny sportowiec i szczerze od-
dany członek Komsomołu. 
Po ukończeniu w 1963 r. studiów 
w moskiewskim Państwowym In-
stytucie Stosunków Międzynarodo-
wych podążył śladem starszego 
brata i wstąpił do służb.  

Jednak już od pierwszych dni 
w Gordijewskim tliła się iskierka 
buntu. Zaczął szpiegować dla Bry-
tyjczyków z powodu osobistej awer-
sji do radzieckiego systemu. Był 
człowiekiem wykształconym, miło-
śnikiem klasycznej literatury i mu-
zyki. Postrzegał radziecki reżim jako 
zbrodniczy. 

Telefony do żony 
Punkt zwrotny nastąpił w 1968 r., 
gdy radzieckie czołgi wtaczały się 
do Czechosłowacji. Wiedząc, że 
znajdująca się w holu ambasady ra-
dzieckiej budka telefoniczna ma 
podsłuch założony przez duński 
kontrwywiad (PET – Politiets Efter-
retningstjeneste) dzwonił do żony 
i wygłaszał tyrady skierowane prze-

ciw radzieckim władzom. W ten 
sposób wysyłał sygnał zachodniemu 
wywiadowi. Jednak na odpowiedź 
musiał czekać aż pięć lat. Zdążył 
wrócić do Moskwy, gdzie zaczął 
pracę w centrali KGB. Nie na długo 
– w 1972 r. znowu wysłano go do Ko-
penhagi. Tym razem jednak zajmo-
wał się „linią polityczną” KGB, czyli 
po prostu rekrutacją i prowadze-
niem agentów. 

Szpieg w akcji 
PET, która ściśle współpracowała 
z MI6, wskazała go Brytyjczykom 
jako ewentualnego kandydata 
do zwerbowania. W 1973 r. ci wyko-
nali pierwszy ruch. Na korcie 
do badmintona, gdzie Gordijewski 
codziennie rano grywał, zjawił się 
niezapowiedziany brytyjski dyplo-
mata. Zaczęło się subtelne i ciche 
uwodzenie. Dyplomata, czyli oficer 
MI6, przyznawał później, że nie był 
pewien, czy to on rekrutuje Rosja-
nina, czy odwrotnie. Ale przez na-
stępne trzy lata Rosjanin przekazał 

Brytyjczykom mnóstwo informacji 
wywiadowczych.  

W 1978 r. Gordijewski skończył 
pracę w stolicy Danii. W styczniu 
1982 r. do Londynu nadeszło poda-
nie o przyznanie wizy podpisane 
przez... Olega Gordijewskiego, no-
wego doradcę ambasady radziec-
kiej w Wielkiej Brytanii. Miał miesz-
kać i szpiegować kraj, z którym 
związał się więzami lojalności. Oleg 
Gordijewski z rodziną przybył 
do Wielkiej Brytanii 28 czerwca 1982 
r. Już kilka dni później – zgodnie 
z otrzymanymi instrukcjami – udał 
się do hotelu Holliday Inn przy Slo-
ane Street.  

Radzieckim agentem zajmowała 
się w MI6 bardzo wąska grupa wta-
jemniczonych. Co tydzień Gordijew-
ski informował swoich kolegów – ofi-
cerów KGB, że udaje się na  lunch, 
a po cichu jeździł do mieszkania 
w Bayswater. Po przekazaniu ukry-
wanych dokumentów i mikrofilmów 
odbywał intensywną odprawę z mó-
wiącym po rosyjsku oficerem.  

Kto jest kretem? 
Cofnijmy się do owej nocy 1985 r., 
gdy Gordijewski, przebywając 
w Moskwie, bał się aresztowania. 
Jak miał być wtedy przerzucony 
na Zachód? Zacznijmy od tego, że 
Gordijewskiego nie zdradzili jego 
wrogowie w Moskwie, lecz przyja-
ciele. Przypadkowo. Od 1974 r. 
Amerykanom przekazywano wy-
brany przegląd najważniejszych in-
formacji. Nic, co bezpośrednio mo-
głoby zdradzić tożsamość źródła, 
ale widocznie wystarczająco dużo, 
by CIA doszła do wniosku, że Bry-
tyjczycy muszą mieć wysoko posta-
wionego kreta w samym KGB. 

W Langley wyjaśnienie sprawy 
zlecono szefowi kontrwywiadu wy-
działu CIA ds. ZSRR i wschodniej 
Europy Aldrichowi Amesowi. Ten 
szczegółowo przeanalizował każdy 
fragment otrzymywanych informa-
cji i porównał z tym, co Amerykanie 
wiedzieli o znanych im oficerach 
KGB. Stopniowo zacieśniał krąg 
„podejrzanych”. W marcu był już 
pewien, że zidentyfikował właści-
wego człowieka – Olega Gordijew-
skiego. 

Poinformował przełożonych i na-
gle we wszystkich centralach szpie-

gowskich powstało zamieszanie. 16 
maja 1985 r. Gordijewski otrzymał 
w Londynie pilną instrukcję z mo-
skiewskiej centrali: „Aby potwier-
dzić waszą nominację jako rezy-
denta, proszę o pilny powrót do Mo-
skwy”.  

 Operacja „Pimlico” 
W tym momencie KGB wykonało 
krok, którego przesłanek nigdy do-
kładnie nie wyjaśniono – Gordijew-
skiego puszczono wolno. Zamiast 
kolejnych przesłuchań, tortur 
i w końcu egzekucji postanowiono 
tylko śledzić jego kroki. Był wolny, 
ale znajdował się pod 24–godzin-
nym nadzorem. Dlaczego? Jedyne 
wyjaśnienie brzmi – posłużono się 
nim jako przynętą. 

KGB wyraźnie miało nadzieję, że 
teraz będzie próbował kontaktować 
się z MI6. We wtorek 16 czerwca 
Gordijewski wypchał torbę z napi-
sem Safeway pomiętymi gazetami. 
Po  kontakcie z agentem brytyjskim 
na Prospekcie Kutuzowskim rozpo-
częła się operacja „Pimlico”. 

Kierunek: Leningrad 
Moskiewska placówka MI6 przy-
stąpiła do działania. Improwizo-
wany plan przewidywał możliwość, 
że do Finlandii trzeba będzie bez-
piecznie przewieźć nawet cztery 
osoby – Gordijewskiego, jego żonę 
oraz ich dwie córki. Mieli być ukryci 
w bagażnikach dwóch aut, kiero-
wanych przez dwóch oficerów MI6. 
Do spotkania miało dojść w ściśle 
ograniczonej strefie granicznej, 
w której roiło się od  radzieckich 
służb i policji. Powitanie w punkcie 
„X” było błyskawiczne. Zostali 
schowani do bagażników. Wrę-
czono im butelki z wodą, plasti-
kowe pojemniki, do którego mieli 
oddawać mocz i tabletki uspokaja-
jące. 

Gordijewski wspominał, że po-
dróż była koszmarem. Do jego uszu 
docierały głosy radzieckich celni-
ków. Auto ruszało i wielokrotnie sta-
wało. Nikt niem mówił ani słowa. 
W pewnym momencie Gordijewski 
usłyszał muzykę – pierwsze takty 
poematu symfonicznego „Finlan-
dia” Johana Sibeliusa niosły przesła-
nie: „Gordijewscy są już w Finlan-
dii. Wolni”.

Oleg Gordijewski jako sowiecki  
szpieg niemal doskonały

HISTORIA

A Pamiętajcie o  Biggersie Zbliża się rocznica urodzin Earla Derra 
Biggersa (24 sierpnia 1884-5 kwietnia 1933) – amerykańskie go 
autora powieści o detektywie chińskiego pochodzenia Charliem 
Chanie, wzorowanymna policjancie z Honolulu – Changu Apanie. 

Po ukończeniu w 1962 r. MISM-u Gordijewski wstąpił do KGB. 
Pracował w centrali na Łubiance, a w styczniu 1966 r. wysłano go 
do Kopenhagi, gdzie miał kierować siatką wywiadowczą w Danii 

Jako wysoki oficer KGB Oleg 
Gordijewski (1938-2025) prze-
kazywał Brytyjczykom naj-
bardziej poufne informacje. 
Po latach największy tajny 
agent swojego pokolenia 
uchylił nieco historię swej 
ucieczki na Zachód.

Bożenna Piskała
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Nie ma tygodnia, by policjanci nie 
odnotowali oszustwa „na wnuczka” 
czy „na policjanta”. Choć metoda 
jest ta sama od lat i ostrzegają 
przed nią nawet księża w kościo-
łach, seniorzy wciąż dają się nabrać 
i tracą nawet po kilkaset tys. zł.  

Oszustwo „na wnuczka”  
czy „na policjanta” 
Nadkom. Lidia Kowalska z Zespołu 
Prasowego KWP w Bydgoszczy za-
znacza, że ofiarami oszustw „na 
wnuczka” i „na policjanta” są prze-
ważnie osoby starsze. Metoda działa-
nia przestępców za każdym razem 
jest bardzo podobna. Najczęściej wy-
szukują osobę, jej adres i numer tele-
fonu w książce telefonicznej. Podają 
się za członka rodziny: wnuczka, ko-
legę, przyjaciela. Tłumaczą zmie-
niony głos chorobą lub wzbudzają po-
czucie winy w starszej osobie, z po-
wodu tego, że go nie poznaje. 

Proszą o pożyczenie dużej sumy 
pieniędzy. Zazwyczaj pieniądze 
mają zostać wykorzystane w celu 
pokrycia szkód po wypadku drogo-
wym, na ważną operację, na zakup 
samochodu albo wakacji w promo-
cyjnej cenie. 

Chwilę po zakończeniu pierwszej 
rozmowy do ofiary dzwoni kolejna - 
podając się za funkcjonariusza CBŚP 
lub policji. Na ogół przestępca infor-
muje rozmówcę o tym, że jest poten-
cjalną ofiarą oszustwa. Mówi, że po-
przednia rozmowa telefoniczna była 
próbą wyłudzenia pieniędzy. Infor-
muje o tym, że oszust został namie-
rzony. Nalega, aby osoba pokrzyw-
dzona wypłaciła określoną sumę pie-
niędzy z banku i przekazała ją wy-
znaczonej osobie lub prosi o wyko-
nanie przelewu bankowego na  
wskazany numer konta.  

Fałszywy funkcjonariusz  „sprze-
daje” też legendę, że  prowadzi ak-
cję przeciwko przestępcom, którzy 
okradają ludzi z oszczędności ich ży-
cia. Podaje często wymyślone na-
zwisko, a nawet numer odznaki. 
Prosi aby nie przerywać rozmowy 
telefonicznej i wybrać numer na po-
licję. Wtedy inny głos w słuchawce 
przekonuje ofiarę, że bierze udział 
w akcji rozpracowania oszusta. 

Sprawcy oszustw wywierają 
na ofiarach presję czasu. Nie dają 
chwili na zastanowienie się, czy 
sprawdzenie informacji o dzwonią-
cym. Przekonują starsze osoby, że 
ich pieniądze pomogą w schwytaniu 
przestępców. Mówią, że gotówka 
przechowywana na koncie nie jest 
bezpieczna, a oszust ma do nich ła-
twy dostęp. Przestępcy podając się 
za funkcjonariuszy, grożą konse-
kwencjami prawnymi, jeżeli ich roz-
mówca nie będzie współpracował. 

Tuż po przekazaniu pieniędzy 
kontakt się urywa, a przestępcy zni-
kają ze wszystkimi oszczędnościami 
ofiary.  - Pamiętajmy, że policjanci ni-
gdy nie zwracają się z prośbą o prze-
kazanie pieniędzy. Tego rodzaju sy-
tuacje są dowodem na to, że mamy 
do czynienia z oszustami. Niestety, 
dopiero po wszystkim ofiara orien-
tuje się, że została oszukana, bardzo 
często wcześniej przekazując oszu-
stom oszczędności swojego życia, 
a nawet zaciągając kredyty - mówi 
nadkom.Lidia Kowalska.  

Równocześnie apeluje do bli-
skich osób starszych: - Zadbajcie 
Państwo o bezpieczeństwo senio-
rów. Powiedzcie im o zagrożeniach, 
uczulcie na przestępcze techniki 
oszustów. Porozmawiajcie z rodzi-
cami bądź dziadkami o czyhających 
na nich zagrożeniach ze strony ta-
kich osób. Wpłyńcie na osoby star-
sze, by kontaktowały się z Wami 
i pytały o radę - podsumowuje  nad-
kom. Lidia Kowalska.  

Uwaga na fałszywych 
pracowników 
Do drzwi pukają też fałszywi pra-
cownicy gazowni, ZUS, NFZ, spół-
dzielni mieszkaniowych czy hydrau-
licy. Na ich celowniku są seniorzy.  

Oszuści mówią, że przyszli zrobić 
przegląd instalacji, pomóc wypełnić 
wniosek o podwyższenie emerytury 
albo o unijne świadczenie 500 plus. 
Każdy pretekst jest dobry, byle tylko 
dostać się do mieszkania czy domu, 
wykorzystać nieuwagę starszej 
osoby i ją okraść z gotówki czy kosz-
towności. Często też oszuści pod-
czas wizyty nagle odczuwają pra-
gnienie i proszą o szklankę wody. 
Gdy gospodarz idzie do kuchni, oni 
mają czas by „się rozejrzeć”.  

Dlatego też policjanci radzą, by nie 
wpuszczać obcych do mieszkania 
szczególnie, gdy inni domownicy są 
nieobecni. Otwierając drzwi popro-
śmy o okazanie identyfikatora czy le-
gitymacji z imieniem, nazwiskiem, 
zdjęciem, pieczątką i logiem firmy. 
Jeśli podejrzewamy, że ktoś próbuje 
nas oszukać, należy się skontaktować 
z policją pod nr tel. 997 lub 112.  

Oszustwo „na pracownika 
banku” 
Oszuści dzwonią podając się za pra-
cownika banku. Informują klienta, 
że właśnie ktoś próbuje zaciągnąć 
kredyt na jego dane osobowe. Kon-
sultant przekonuje rozmówcę, że 
dzwoni, by zweryfikować, czy to nie 
jest próba oszustwa i czy faktycznie 
dana osoba składała wniosek kre-
dytowy. Klient najczęściej zasko-
czony, a zarazem zaniepokojony 
tym faktem zaprzecza, a wtedy kon-
sultant pod pretekstem wdrożenia 
działań prewencyjnych próbuje ze-
brać jak najwięcej danych osobo-
wych od klienta. Takie dane mogą 
wystarczyć do tego, żeby podrobić 
dowód osobisty lub zamówić tzw. 
dowód kolekcjonerski. W ten spo-
sób, korzystając z tożsamości ofiary, 
przestępcy są w stanie np. wziąć po-

życzkę, podpisać umowę leasin-
gową lub zrobić drogie zakupy 
na raty, których nie zamierzają po-
tem spłacać. - Pokrzywdzony 
o wszystkim dowie się po czasie 
z wezwania do zapłaty, które 
otrzyma albo co gorsze po zajęciu 
konta przez komornika. Sprawni 
oszuści są w stanie zaciągnąć nawet 
kilka zobowiązań, z którymi mie-
rzyć się będzie musiała ich ofiara - 
ostrzega Bartłomiej Drozd, ekspert 
serwisu ChronPESEL.pl.  

Oszustwo „na BLIK-a”  
Popularne są oszustwa metodą „na 
BLIK-a”. Naciągacze pokonując za-
bezpieczania uzyskują dostęp 
do aplikacji Messenger, za którego 
pośrednictwem wysyłają wiadomo-
ści z prośbą o wygenerowanie i po-
danie im kodu BLIK. Swoją prośbę 
tłumaczą chwilowym brakiem go-
tówki, pilną potrzebą zapłaty ra-
chunku czy zrobienia przelewu. 
Oczywiście deklarują, w dalszym 
ciągu podszywając się pod osobę, 
na której konto na Messengerze się 
włamali, że całą kwotę zwrócą.  

Policjanci radzą: - Zanim zdecy-
dujemy się podać kod BLIK lub w ja-
kikolwiek inny sposób przelać pie-
niądze, warto najpierw skontakto-

Seniorze, nie daj się oszukać i uchroń oszczędności! 
Oto najpopularniejsze metody naciągaczy 

FO
T.

 P
IX

A
BA

Y.
C

O
M

Sprawcy oszustw wywierają na ofiarach presję czasu. Nie dają chwili 
na zastanowienie się, czy sprawdzenie informacji o dzwoniącym

Oszuści są niezmordowani w wymyślaniu nowych metod wyłudzania pieniędzy. Ich ofiarami są głównie seniorzy. 
 Oto najpopularniejsze ostatnio metody naciągaczy i porady jak się nie dać nabrać

Małgorzata Stempinska

OSTRZEGAMY

wać się z osobą, która prosi nas o go-
tówkę i zweryfikować, czy faktycz-
nie jej potrzebuje.   

Oszustwo „na firmę 
energetyczną”  
Oszuści podszywają się też pod fir -
mę energetyczną. Wysyłają SMS-y, 
w których straszą, że odłączą prąd, 
jeśli odbiorca nie ureguluje zaległo-
ści. Z reguły kwota jest niewielka, np. 
3,46 zł. To celowe działanie naciąga-
czy. Wiele osób może dać się nabrać 
i kliknie w link podany w SMS-ie. To 
niebezpieczne, bo po kliknięciu 
w link zostajemy przeniesieni na fał-
szywą stronę firmy energetycznej, 
z której przekierowuje nas do „pa-
nelu płatności”. Po zalogowaniu się 
na „fałszywe” konto bankowe, prze-
stępcy zbierają nasze dane logowa-
nia. Po uzyskaniu dostępu do konta 
oszuści mogą ukraść nam wszystkie 
pieniądze.  

Jak pomóc seniorom? 
Starsze osoby, które dały się nacią-
gnąć oszustom, często wstydzą się 
powiedzieć najbliższym, że były tak 
łatwowierne. 

Maria Szuster, psycholog z Ośrod -
ka Edukacji i Psychoterapii „Ego” 
w Bydgoszczy, odpowiada, że mo-
żemy poznać, że coś jest nie tak, kiedy 
zauważymy że poziom życia seniora 
znacząco się obniżył, że zamyka się 
w sobie, nie ma ochoty na rozmowę, 
robi się tajemniczy. - W takich wypad-
kach warto szczerze porozmawiać, 
powiedzieć o naszych niepokojach 
i zobaczyć, co usłyszymy. Może się 
jednak zdarzyć, że osoba starsza sama 
postanowi poradzić sobie z proble-
mem i ma do tego prawo - zaznacza 
Maria Szuster. 

Ważne wydaje się zbudowanie ta-
kiego kontaktu, żeby osoby starsze 
nie bały się nam przyznać do różnych 
rzeczy. To trudne, ale warto się posta-
rać, żeby nasze reakcje nie były agre-
sywne (ja cię chyba ubezwłasnowol-
nię czy jak mogłeś coś takiego zrobić), 
ani upokarzające (jak można być tak 
głupim i dać się nabrać). - Ważne jest 
też rozważenie w sobie, na ile jeste-
śmy skłonni pomóc osobie starszej 
w tarapatach, a które konsekwencje 
będą musiały same ponieść - podsu-
mowuje psycholog. ą

Po stronie Seniora

eprasa.pl 3816a9f8ad
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Najczęściej oszuści tworzą fałszywe 
reklamy np. zachęcające do    kupna 
udziałów w gazociągu czy akcji  zna-

nych firm. Osoba zainteresowana 
wypełnia  formularz kontaktowy. 
W krótkim czasie  telefonicznie kon-
taktuje się z nią oszust, który prosi 
o  zainstalowanie  na komputerze 
oprogramowania będącego  aplika-
cją inwestycyjną. W rzeczywistości 
jest to narzędzie do przejęcia danych 
do konta bankowego ofiary. Podob-
nie jest w przypadku  fałszywych 
platform krytpowalut. Ofiary zakła-
dają na nich konta, inwestują pienią-
dze, które przejmują naciągacze.  

Dlatego też policjanci zalecają 
szczególną ostrożność przy inwesto-
waniu pieniędzy za pośrednictwem 
giełd internetowych, na rynkach 
kryptowalut czy podczas zakupu ak-
cji różnych firm poprzez serwisy.  

W jaki sposób można się chronić 
przed oszustwami inwestycyjnymi?  

Jeśli chcemy zainwestować, a nie 
mamy doświadczenia, poszukajmy 
zaufanego doradcy finansowego, 
brokera lub maklera giełdowego, 
który pomoże podjąć pierwsze kroki. 

Nie wierzmy natomiast reklamom, 
ogłoszeniom ani doradcom, którzy 
mówią o szybkim zysku bez ryzyka.  

Jeśli otrzymamy od kogoś propo-
zycję inwestycji, sprawdźmy, czy jest 
ona prawdziwa. Jeśli będziemy mieć 
jakiekolwiek wątpliwości, zgłośmy 
sprawę do swojego banku lub na po-
licję. Warto śledzić  informacje za-
mieszczane przez Komisję Nadzoru 
Finansowego, gdzie można zapo-
znać się z listą stron firm i podmio-
tów, które są fałszywe.  

Pamiętajmy też, by nie udostęp-
niać nikomu danych do logowania 
w bankowości elektronicznej i mo-
bilnej, haseł do konta. Nie powinno 
się także otwierać przesłanych lin-

ków, nie znając ich zawartości oraz 
instalować dodatkowych oprogra-
mowań na urządzeniach, z których 
następuje logowanie do banku. 
Zwłaszcza jeśli wymaga tego rze-
komy „doradca” inwestycyjny. Nie 
należy autoryzować przelewów, 
których sami nie wykonujemy. - Nie 
ufajmy ofertom mówiącym o du-
żych zyskach z zainwestowanych 
pieniędzy w krótkim czasie za po-
średnictwem stron brokerskich czy 
osobom podającym się za dorad-
ców inwestycyjnych czy maklerów 
giełdowych - mówi nadkom. Lidia 
Kowalska z  Zespołu Komunika-
cji Społecznej KMP w Bydgoszczy.   
ą

Policjanci zaznaczają, że schemat 
działania oszustów jest zawsze po-
dobny. Nieświadoma ofiara spo-
tyka swoją „miłość„na portalach 
społecznościowych albo profilach 
randkowych. Sprawca otacza 
swoją ofiarę czułością, romanty-
zmem. Jak się później okazuje, wy-
myśla różne kłamstwa, aby pozy-
skać pieniądze od zakochanej 
osoby, po czym znika. - Popularną 
metodą wyłudzenia pieniędzy 
stało się oszustwo na tak zwanego 
„marynarza, amerykańskiego żoł-
nierza czy lekarza na misji”. Oszu-
ści najczęściej posiadają wiele fał-
szywych profili na portalach spo-
łecznościowych albo randkowych. 
Piszą za pomocą internetowego 
tłumacza - mówią policjanci.  

Anna Paszko, ekspert Intrum, 
przekonuje kluczem do sukcesu 
oszustów jest wzbudzanie przez 
nich zaufania. „Matrymonialni” 
przestępcy grasujący w sieci potra-
fią bardzo długo i żmudnie budo-
wać wrażenie realności. „Cele-
bryci” odwołują się do faktycznych 
zdarzeń z życiorysu aktorów, wysy-
łają zdjęcia (np. fotomontaże z in-
nymi gwiazdami). „Żołnierze” po-
kazują zdjęcia przepustek, a „leka-
rze” wzruszające zdjęcia z leczo-
nymi pacjentami lub na dowód ma-
jętności swoje wystawne domy lub 
bilety lotnicze, które rzekomo zaku-
pili, by już za kilka dni odwiedzić za-
kochaną osobę. W mediach spo-

łecznościowych uwiarygadniają się, 
dodając do kontaktów także znajo-
mych ofiary.  

Bywa nawet, że proszą na począ-
tek o drobną pożyczkęi zwracają 
w ciągu kilku dni! Piszą i dzwonią 
o różnych porach, z zaangażowa-
niem pytają o prywatne sprawy. 
Omotana i przekonana o uczciwo-
ści adoratora osoba, brnie dalej w pu-
łapkę, i co gorsza, zdradza coraz wię-
cej cennych informacji: mówi, gdzie 
pracuje, co posiada. Wysyła kolejny 
raz pieniądze w końcu wybra-

nek/wybranka to osoba zamożna, 
ma tylko przejściowe kłopoty, nie-
długo odda całą sumę.  

Kto pada ofiarą oszustów 
matrymonialnych? 
W uczuciowo-finansową matnię 
wpadają zarówno kobiety, jak i męż-
czyźni.  Coraz częściej są to senio-
rzy. Niejednokrotnie, gdy ofiary 
przekażą złodziejowi całe oszczęd-
ności, a ten nie ustaje z prośbami, 
sprzedają drogie przedmioty i zacią-
gają kredyty, stopniowo pogrążając 

się w długach, i nawet wtedy nie 
umieją racjonalnie ocenić swojej sy-
tuacji.  - Otrzeźwienie pojawia się 
dopiero, gdy adorator znika, a do rąk 
trafia wezwanie do zapłaty. Wtedy 
jest już niestety za późno. Przestęp-
com udaje się oszukać również 
osoby pozostające w małżeństwach. 
Wtedy konsekwencje powstania 
długów mogą ponieść także naj-
bliżsi. Dlatego pod żadnym pozo-
rem nie przekazujemy pieniędzy 
osobie, którą znamy jednie przez in-
ternet - ostrzega Anna Paszko. 

Jak chronić w internecie 
swoje serce i portfel?  
a  Zweryfikujmy tożsamość osoby, 

która się z nami kontaktuje: spraw -
dźmy szczegóły, które „ukochany” 
czy „ukochana” podaje: internet 
może potwierdzić wiele informacji 
np. miejsce pracy. Zdjęcia z mediów 
społecznościowych „znajomego” 
wrzuć my w wyszukiwarkę obrazów 
Google i sprawdźmy, czy nie są po-
wielone. Bądźmy też czujni, jeśli pro-
fil został założony niedawno.  

a Uważajmy, jeśli nowy znajomy/ 
znajoma po wymianie kilku wia-
domości od razu prosi o prywatny 
telefon czy adres email.  

a  Jeśli ktoś szybko przechodzi do te-
matu pieniędzy, opowiada o swo-
ich kłopotach finansowych, pró-
buje wzbudzić litość, zachowajmy 
ostrożność. A jeśli internetowa 
„miłość„ prosi o udostępnienie 
kodu BLIK, to już właściwie gwa-
rancja oszustwa. Ponieważ kod 
przekazujemy dobrowolnie, a nie 
został nam wykradziony, bardzo 
trudno będzie udowodnić, że zo-
staliśmy zmanipulowani.  

a Weźmy pod uwagę, że wszystko, 
co przesyłamy za pośrednictwem 
internetu, może z niego wyciec. 
Nie wysyłajmy treści, których wy-
korzystanie przez osoby trzecie 
mogłoby nam zaszkodzić i służyć 
jako materiał do szantażu.  

a  Nie dajmy się namówić na zdalne 
czy bezpośrednie zawieranie for-
malności, np. inwestycję w kryp-
towaluty, podpisane umowy kre-
dytowej. Oszuści proszą nawet 
o zameldowanie ich w mieszka-
niu, a potem bezprawnie je zaj-
mują. ą

Zapewniają o gorącym uczuciu. Obiecują wspólne życie i hojne prezenty. Jest tylko jeden warunek: potrzebują 
drobnej przysługi - przelewu na niemałą kwotę. Tak działają oszuści matrymonialni

Fałszywi lekarze, żołnierze, celebryci wyłudzają 
pieniądze. Seniorzy też wpadają w sidła oszustów  

Popularną metodą wyłudzenia pieniędzy stało się oszustwo na tak zwanego „marynarza, 
amerykańskiego żołnierza czy lekarza na misji”. Oszuści najczęściej posiadają wiele fałszywych 
profili na portalach społecznościowych albo randkowych. Piszą za pomocą internetowego tłumacza
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Tak naciągają na kryptowaluty, obligacje  
czy akcje. W grę wchodzą tysiące złotych!

WYŁUDZENIA

OSZUSTWA INWESTYCYJNE

Oszuści  uwodzą „ofiary”, 
a potem bezlitośnie czyszczą 
ich portfele. Uważajmy!

Małgorzata Stempinska

Coraz więcej osób daje się na-
brać na tzw. oszustwa inwesty-
cyjne. Kusi ich wizja szybkiego 
zarobku np. na akcjach gazocią-
gu czy kryptowalutach. Zamiast 
zysków, tracą tysiące złotych.  

Małgorzata Stempinska

PO STRONIE SENIORA|
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G. 17:20
Panna młoda

TVP 2

Cihan dowie się, że jego uko-
chana Hancer jest w ciąży. To 
dopiero da mu do myślenia! 
Hancer jest w �nansowym 
dołku. Z opresji ratuje ją Melih, 
który zdecyduje się pożyczyć jej 
swoje wszystkie oszczędności. 
Niestety – rozwiązując problem 
Hancer, zrobił problem Sinem. 
Bez pieniędzy na koncie Sinem 
nie może wynająć domu. Mu-
kadder przeżywa katusze, ile-
krtoć spojrzy na „wnuka”. Nie 
może znieść myśli, że okłamuje 
syna. Hancer przygotowuje się 
do wyjazdu.

G. 15:05
La Promesa – pałac tajemnic

TVP 2

List przyjaciela Lorenza z frontu 
przynosi wieści, które są jak 
miód na serce Cruz. Wynika z 
nich, że Manuela i Curro nie ma 
w rejestrze poległych. Lope nie 
może przeboleć, że Vera jest z 
Santosem. Simona z kolei jest 
zdruzgotana, że córka jej unika. 
Jest to dla niej bardzo bolesne. 
Romulo próbuje przekonać 
Catalinę do powrotu do pałacu. 
Do La Promesy przychodzi nie-
spodziewany i niemile widziany 
gość. Jana dostaje wreszcie list 
od Manuela.

G. 20:15

NA WSPÓLNEJ

TVN

Igor idzie z Julką do psychologa. Specjalista stwierdza, że Nowakówna potrzebuje pomo-
cy psychiatry – prawdopodobnie ma zaburzenia osobowości! Nowak robi sobie wyrzu-
ty, że nie dostrzegał problemów córki... Tymczasem ona szaleje na imprezie u Maćka 
– ostro ćpa i zachęca do tego innych! Leon jest w szoku i próbuje opanować nakręconą 
dziewczynę. Z kolei Juliusz nie zamierza pozwalać, by jakiś oszust skrzywdził Krystynę. 
Odnajduje żonę pacjenta. Kobieta pojawia się w szpitalu w chwili, gdy prof. Agier siedzi 
przy łóżku mężczyzny. Krystyna jest zdruzgotana – dała się oszukać... Prosi Ulę o usunię-
cie z jej telefonu aplikacji, przez którą go poznała. Zanim to zrobi, Ho�erówna wyżywa 
się na Januszu i... dostaje odpowiedź! Co ciekawe – od Wojtka, który znalazł aplikację 
w laptopie ojca... Eliza i Jarek przychodzą na rozprawę sądu rodzinnego w sprawie opieki 
nad dziećmi. Kuratorka przekonuje ich, że będzie dobrze – ona wydała im możliwie naj-
lepszą opinię... Po rozprawie małżonkowie idą do baru na Wspólnej – pojawiają się tam 
też Bruno i... Martyna! Kobieta ciepło wita Berga, co nie uchodzi uwadze Elizy. Wieczo-
rem Bergowa prosi Agatę żeby dowiedziała się, kim dla jej męża jest Wrońska.

G. 14:00
Splątane losy

TVP 1

Mine dowie się od Ayfer, że Mü-
nevver – ta budząca w dziew-
czynce lęk oschła dama – jest jej 
babcią. Halil składa obietnicę, 
że nie spocznie i zrobi wszystko, 
by odnaleźć Pakize oraz jej star-
szą córkę. Burak próbuje udo-
bruchać obrażoną Mine, która 
czuje się oszukana. Dziewczyn-
ka nie może pogodzić się z tym, 
że nikt wcześniej nie powiedział 
jej, że ma babcię. Yasemin tęsk-
ni za siostrą. W szpitalu Meltem 
ponownie krytykuje Yasemin 
za dopuszczenie do kradzieży 
leków. Burak jest coraz bar-
dziej zirytowany zachowaniem 
współpracowników.

G. 18:25
Akacjowa 38

TVP 1

Trwa pogrzeb Jaime Aldaya. Ur-
sula nie bierze w nim udziału. 
Wykorzystuje okazję, by jechać 
po Moisesa. Na drodze staje 
jej Carmen, którą Ursula godzi 
sztyletem. Ranną znajduje Sa-
muel. Okazuje się, że Silvię po-
rwał niejaki Blas, który niegdyś 
tra�ł przez nią do więzienia 
i pragnie zemsty. Dzięki Fabia-
nie El Peńa postanawia powie-
dzieć prawdę: Eva nie jest żoną 
Ińiga, a Nacho jego synem. To 
sprawia, że Leonor wraca do 
niego. Niestety, Hindus umiera 
i Flora zostaje aresztowana.

G. 20:25
TVP Polonia

Serial „Ranczo” podbił serca widzów w dużej mierze dzięki 
genialnie dobranej obsadzie. W szczególności na wyróż-
nienie zasługuje kreacja Katarzyny Żak, czyli serialowej 
Solejukowej. Aktorka  w jednym z wywiadów zdradziła, że 
gdy pojawiła się w pełnej charakteryzacji przed reżyserem, 
ten... kompletnie jej nie poznał! Ten sam zabieg zastosowa-
no w jednym z odcinków. Mowa o epizodzie, gdy Szymek 
Solejuk wraca do domu po egzaminach. Czeka go uroczyste 
wręczenie dyplomu. Solejukowa bardzo chciałaby uro-
czystość zobaczyć, ale wstydzi się swojego zaniedbanego 
wyglądu. W sukurs przychodzą jej Lucy i Hadziukowa, 
która jest byłą kosmetyczką. Fundują jej taką przemianę, 
że kobiety nie poznaje cała wieść, a nawet własny mąż! 
Tak samo Jerry, który nie rozpozna w atrakcyjnej kobiecie 
zabiedzonej babiny z Wilkowyj.

Ranczo 

SERIALOWO
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KRZYŻÓWKA PANORAMICZNA                                                                                                                                                                                                                                                                                  

ROZWIĄZANIE NR 115

KRZYŻÓWKA NR 116                                                                                                                                                                                                                                                                                                                    

 Poziomo:

 3) mały bawół krętorogi z Cele-
  besu,
 6) ryba na wigilijnym stole,
 11) matecznik leśnej zwierzyny,
 12) hitlerowski obóz jeniecki dla 
  podoficerów,
 13) łąka leżąca w zakolu rzeki,
 14) idealny kształt twarzy,
 15) historyczna stolica Wołynia,
 16) ulubieniec, oczko w głowie 
  opiekuna,
 17) bratnia dusza, towarzysz,
 18) Spokojny lub Indyjski,
 19) sułtanat na Bliskim Wschodzie,
 21) wybierana w konkursie pięk-
  ności,
 23) niewielki potok, strumyk,
 26) dęty instrument muzyczny,
 27) produkt alkoholowej fermen-
  tacji cukrów,
 30) tytuł piosenki Tadeusza Woź-
  niaka,
 31) długa wełna kóz angorskich,
 34) Polka sprzed wieków,
 38) dawna nazwa szkoły,
 39) czasem nie warta za wyprawkę,
 40) domena wróżek i magów,
 41) tkanka tłuszczowa zwierząt,
 42) wyuczony zawód Jana Hi-
  milsbacha.
 Pionowo:

 1) przyrząd z igłą magnetyczną,
 2) w piłce nożnej - środkowy 
  obrońca,
 3) dydaktyczna opowieść z mo-
  rałem,
 4) zatoka w zachodniej części 
  wyspy Honsiu w Japonii,
 5) amerykański prom kosmiczny,
 6) dawny pojemnik na atrament,

 7) gryzoń z Ameryki Południo-
  wej,
 8) służy do impregnacji drewna,
 9) Anna, jedna z sześciu żon 
  Henryka VIII,
 10) Jacek, polski poeta i prozaik,
 20) skała na posągi i posadzki,
 22) drapieżny kot z Afryki,
 24) wysokie, stojące lustro,
 25) zadawniony żal, pretensja,
 28) grecki bohater spod Troi,

 29) „… Magellana”, powieść 
  Stanisława Lema,
 31) surowy sok wytłaczany z 
  owoców,
 32) najwyższy dowódca wojsk w 
  dawnej Polsce,
 33) naczynie do parzenia herbaty,
 35) płat blachy lub papieru,
 36) niedochowanie wierności 
  małżeńskiej,
 37) znawca budowy organizmów.

Wodnik (20.01 - 18.02)  
Mamy rok 2024. Samochód 

stał się narzędziem pracy. 
W Polsce zarejeststał się na-

rzędziem pracy. rowanych  
 

Ryby (19.02 - 20.03)  
Mamy rok 2024. Samochód 

stał się narzędziem pracy. 
W Polsce zarejeststał się na-

rzędziem pracy. rowanych  
 

Baran (21.03 - 19.04)  
Mamy rok 2024. Samochód 

stał się narzędziem pracy. 
W Polsce zarejeststał się na-

rzędziem pracy. rowanych  
 

Byk (20.04 - 20.05)   
Mamy rok 2024. Samochód 

stał się narzędziem pracy. 
W Polsce zarejeststał się na-

rzędziem pracy. rowanych  
 

Bliźnięta (21.05 - 21.06)   
Mamy rok 2024. Samochód 

stał się narzędziem pracy. 
W Polsce zarejeststał się na-

rzędziem pracy. rowanych  
 

Rak (22.06 - 22.07)  
Mamy rok 2024. Samochód 

stał się narzędziem pracy. 
W Polsce zarejeststał się na-

rzędziem pracy. rowanych  
 

Lew (23.07 - 22.08)  
Mamy rok 2024. Samochód 

stał się narzędziem pracy. 
W Polsce zarejeststał się na-

rzędziem pracy. rowanych  
 

Panna (23.08 - 22.09)  
Mamy rok 2024. Samochód 

stał się narzędziem pracy. 
W Polsce zarejeststał się na-

rzędziem pracy. rowanych  
 

Waga (23.09 - 22.10)  
Mamy rok 2024. Samochód 

stał się narzędziem pracy. 
W Polsce zarejeststał się na-

rzędziem pracy. rowanych  
 

Skorpion (23.10 - 21.11)  
Mamy rok 2024. Samochód 

stał się narzędziem pracy. 
W Polsce zarejeststał się na-

rzędziem pracy. rowanych  
 

Strzelec (22.11 - 21.12)  
Mamy rok 2024. Samochód 

stał się narzędziem pracy. 
W Polsce zarejeststał się na-

rzędziem pracy. rowanych  
 

Koziorożec (22.12 - 19.01) 
Mamy rok 2024. Samochód 

stał się narzędziem pracy. 
W Polsce zarejeststał się na-

rzędziem pracy. rowanych 

 HOROSKOP

PO GODZINACH|

Twoja gazeta 

w prenumeracie

z Tele 
Magazynem

 58 728 08 17

AUTOPROMOCJA 0210990241

eprasa.pl 3816a9f8ad



A  a 14 CZWARTEK, 30.07.2026, DZIENNIK BAŁTYCKISPORT|

Nieruchomości

 DOMY - KUPIĘ 

 ODKUPIĘ  współwłasność 
w mieszkaniach, cała Polska, 
518503404

Usługi

 BUDOWLANO-REMONTOWE 

  AWARIE  -dachy, blachy, kominy, papy, 
rynny, malowanie; 517-744-487 

 ODKUPIĘ  współwłasność
w mieszkaniach, cała Polska,
518503404

Sufity Podwieszane: Napinane, 
Kasetonowe, Rastrowe, Gipsowe, 
Ścianki Gipsowe "Sufitex" 
604-944-094, 58-558-25-65 www.
sufitex.pl

Praca

 ZATRUDNIĘ 

  POSZUKUJEMY  dozorcy (emeryta) 
budynku biurowego do pracy 
w godzinach nocnych, w weekendy 
i święta. 

Kontakt : tel. 58/ 73-57-231
Miejsce pracy: Sopot 

Komunikaty

0011560731

DROBNE

AUTOREKLAMA 

ibo  TWOJE DOMOWE BIURO OGŁOSZEŃ

ibo.polskapress.pl

Ogłoszenia drobne

w Twojej gazecie zlecisz  

bez wychodzenia z domu  

przez Internetowe Biuro Ogłoszeń

AUTOREKLAMA

telemagazyn.pl

Twój wybór programów

SPORT/OGŁOSZENIA| SPORT|

 
Piłkarze Rakowa w drugim meczu II 
rundy kwalifikacji Ligi Konferencji 
UEFA z Valletta FC bronić będą dwu-
bramkowej zaliczki z Częstochowy. 
„Medaliki” w pierwszym spotkaniu 
pokonały u siebie zdobywcę Pucharu 
Malty 3:1, choć do przerwy sensacyj-
nie przegrywały 0:1. Przed rewan-
żem sprawy piłkarskie zeszły jednak 
na plan dalszy, bo tematem numer 
jeden stała się transmisja telewizyjna 
tego pojedynku. Wszystko za sprawą 
senatora Wojciecha Koniecznego. 

„Raków Częstochowa reprezen-
tuje Polskę w europejskich pucharach. 
Dlatego trudno zrozumieć, dlaczego 
jego mecze w eliminacjach Ligi Kon-
ferencji UEFA nie są pokazywane 
na antenach Telewizji Polskiej. Zwró-

ciłem się do Dyrektora TVP Sport 
z prośbą o wyjaśnienia. Kibice Ra-
kowa, mieszkańcy Częstochowy 
i wszyscy sympatycy polskiej piłki 
mają prawo wiedzieć, jakimi kryte-
riami kieruje się nadawca publiczny 
przy wyborze transmitowanych spo-
tkań. Telewizja publiczna ma szcze-
gólną misję. Powinna łączyć widzów 
wokół ważnych wydarzeń sporto-
wych, a nie tworzyć poczucie, że jedne 
polskie kluby są traktowane lepiej niż 
inne. Raków przez lata zapracował 
na swoją pozycję - mistrzostwem Pol-
ski, Pucharem Polski, Superpucha-
rem i występami w Europie. Dziś re-
prezentuje nie tylko Częstochowę, ale 
polską piłkę klubową. Oczekuję ja-
snych odpowiedzi i równego trakto-
wania kibiców. Europejskie mecze 
polskich klubów powinny być do-
stępne dla widzów Telewizji Polskiej” 
- poinformował senator Konieczny. 

Parlamentarzysta Lewicy z Czę-
stochowy skierował do dyrektora 
TVP Sport Jakuba Kwiatkowskiego 
publicznie sześć pytań, na które 
oczekuje odpowiedzi.  

Na powstanie tego pisma z pew-
nością wpływ miała informacja 
o tym, że czwartkowy mecz Rakowa 
na Malcie, transmitować będzie Te-
lewizja Republika. Dla stacji Toma-

sza Sakiewicza będzie do pierwsza 
w jej historii poważna transmisja 
sportowa. Prawicowa telewizja 
z pewnością nie jest ulubioną stacją 
lewicowego senatora. 

Pierwszy mecz z Valettą w Czę-
stochowie również był debiutem, bo 
po raz pierwszy w historii mecz eu-
ropejskich pucharów transmitował 
Kanał Sportowy. Pojedynek można 
było zobaczyć tylko w Internecie. 

Te medialne wygibasy wynikają 
z tego, że maltański klub nie jest 
atrakcyjnym rywalem ani pod wzglę-
dem sportowym, ani marketingo-
wym. To dlatego pokazywaniem spot-
kań Rakowa w II rundzie kwalifika-
cji Ligi Konferencji nie była zaintere-
sowana żadna sportowa stacja tele-
wizyjna w naszym kraju. 

Senator Konieczny domagając 
się transmisji występów Rakowa 
w telewizji publicznej liczył na po-
klask kibiców, tymczasem komen-
tarze fanów z Częstochowy pod jego 
wpisem są w większości negatywne. 
Sympatycy „Medalików” wypomi-
nają mu brak w mieście nowocze-
snego stadionu, choć Częstochową 
od lat rządzi prezydent z jego ugru-
powania, oraz konieczność na jeż-
dżenia na mecze fazy ligowej euro-
pejskich pucharów do Sosnowca.

Senator z Częstochowy pyta dyrektora TVP Sport 
dlaczego nie pokazuje meczów Rakowa w LK
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Piłkarze Rakowa w rewnażu na Malcie będą bronić dwubramkowej 
zaliczki z pierwszego spotkania z Vallettą FC w Częstochowie

PIŁKA NOŻNA - LIGA KONFERENCJI

Piłkarze Rakowa dziś o g. 19.30 
rozegrają rewanżowy mecz II 
rundy kwalifikacji Ligi Konfe-
rencji z Vallettą FC. Transmisja 
z Malty w Telewizja Republika 
Plus i kanale na YouTube stacji. 

Jacek Sroka

AUTOREKLAMA

strefabiznesu.pl

Know-how 
w dobrym biznesie

przyjmowane są od poniedziałku do piątku

w godzinach 8.30-15.30, tel. 58/ 3003 211

  drogą mailową: nekrologi@prasa.gda.pl 

  poprzez Internetowe Biuro Ogłoszeń 

ibo.polskapress.pl 

  w zakładach pogrzebowych 

współpracującymi z Dziennikiem Bałtyckim 

-   PPU Zieleń, Gdańsk, Partyzantów 76

www.zielen.pl, tel. 58/341-20-71 do 73

-    ZDiZ w Sopocie Cmentarz Komunalny, Malczewskiego 31

tel. 58/551-03-50, biuro@cmentarz.sopot.pl

-    Zarząd Cmentarzy Komunalnych w Gdyni

ul. Witomińska 76, tel. 58/660-89-50, www.zck.pl

nekrologi.net

Nekrologi, 

kondolencje

dziennikbaltycki.pl/nekrologi

REKLAMA 0311246076

eprasa.pl 3816a9f8ad
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Katowiczanie w ubiegły czwartek 
po dość słabym występie przegrali 
z Żyliną 1:2. Teraz przyjdzie im wal-
czyć nie tylko z rywalem, ale i z upa-
łami. O godzinie 20.30, gdy wybrzmi 
pierwszy gwizdek, termometry mają 
wskazywać około 30 stopni Celsjusza. 
Transmisję ponownie obejrzymy 
na ogólnodostępnym kanale TVP 
Sport  z komentarzem Jacka Laskow-
skiego i Roberta Podolińskiego. 

Fani liczą na odwrócenie wyniku. 
Do wczoraj sprzedało się ponad 12 ty-
sięcy biletów. Zespół wierzy w powie-
dzenie, że do trzech razy sztuka, 

pierwsze dwa mecze sezonu (oba wy-
jazdowe) przegrał bowiem 1:2. – Ze-
szły sezon zakończył się dla nas spek-
takularnie. Dziś jest trochę smutno, 
ale wszystko przed nami. Liczymy 
na odrobienie strat z Żyliną – mówił 
w niedzielę po spotkaniu z Wisłą Kra-
ków trener katowiczan Rafał Górak. 

Jeżeli GieKSie uda się awansować, 
to w kolejnej rundzie zagra najpraw-
dopodobniej z izraelskim Hapoelem 
Tel Awiw, który prowadzi w dwume-
czu z bułgarskim Łudogorcem Raz-
grad 2:0. 

Kolejnym przeciwnikiem Rakowa 
ma być z kolei przegrany pary 
szwedzko-belgijskiej z Ligi Europy: 
Hammarby lub Anderlecht (w pierw-
szym meczu padł remis 1:1). Zespół 
Dawida Kroczka, który liże rany po li-
gowej porażce z Wisłą Płock, najpierw 
musi jednak skupić się na utrzymaniu 
przewagi z ul. Limanowskiego, gdzie 
wygrał 3:1. 

Wbrew pozorom nie zanosi się 
na spacerek. Maltańczycy z Valletty 
FC potrafili tydzień temu objąć pro-
wadzenie w 23 minucie i utrzymać je 
aż do 53. minuty. Wyjazdowy rewanż 
rozpocznie się o godzinie 19.30. Do 
gry jest już gotowy stoper Stratos Svar-
nas, narzekający ostatnio na drobny 
uraz. Z powodu tego meczu czeka 
nas historyczny moment, ponieważ 
pierwszy raz transmisję przeprowa-
dzi Telewizja Republika.

GieKSa musi odrabiać, a Raków 
tylko dopełnić formalności
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Raków wygrał pierwszy mecz 
w Częstochowie z Vallettą FC 3:1

PIŁKA NOŻNA

Wieczysta od lat specjalizuje się w na-
mawianiu znanych piłkarzy. Już 
na okręgówkę sprowadziła Sławomira 
Peszkę, pełniącego obecnie funkcję 
wiceprezesa odpowiedzialnego za  
kształt kadry. Potem miała w kadrze 
Michała Pazdana czy Jacka Góral-
skiego. Teraz oprócz sowitej pensji 
może zaoferować także grę na naj-
wyższym szczeblu rozgrywek. Po sze-
ściu latach spędzonych we Francji, 
Włoszech i Turcji właśnie za sprawą 
krakowskiej drużyny do Polski wróci 
6-krotny reprezentant kraju Mateusz 
Wieteska. 29-latek utworzy duet stope-
rów z Chorwatem Antonio Miliciem, 
którego sprowadzono z Lecha Poznań. 

Nieoczekiwanie największą bu-
rzę w środowisku wywołał zaś trans-

fer Darko Churlinova. Widzew Łódź 
obwinia Macedończyka i Pogoń 
Szczecin o brak klasy, bo to u niego 
jeszcze w sobotę przebywał na te-
stach, po czym pod osłoną nocy od-
jechał z opłaconego hotelu, by zwią-
zać się z ligowym rywalem. – Kolacja 
nie oznacza ślubu – odpowiedział ob-
razowo prezes Portowców Alex Ha-
ditaghi, ale niesmak pozostał. Tym-
czasem Jagiellonia Białystok bez spe-
cjalnego rozgłosu wydała rekordowe 
w swoim przypadku 850 tysięcy euro 
na Andersa Klynge. Duńczyk z nor-
weskiego Bödo/Glimt będzie odpo-
wiedzialny w niej za rozgrywanie. 
W ubiegłym sezonie zaliczył kilka 
symbolicznych występów w Lidze 
Mistrzów.  

Ciekawie dzieje się również na za-
pleczu ekstraklasy. Lechia Gdańsk po-
informowała o uregulowaniu zaległo-
ści, przez które ciążył na niej zakaz 
transferowy. Trwa teraz walka z cza-
sem, by na piątkowy mecz przeciwko 
Warcie Poznań udało się zarejestro-
wać i wystawić w składzie trzech pił-
karzy pozyskanych w letnim okienku.

Rekord Jagiellonii,  
hit Wieczystej – znaczące 
transfery w ekstraklasie

PIŁKA NOŻNA

Do ofensywy przeszła Ja-
giellonia Białystok, bijąc swój 
rekord. Kolejnego byłego re-
prezentanta Polski ściga z ko-
lei beniaminek PKO BP Eks-
traklasy – Wieczysta Kraków.

Jacek Czaplewski

Czy polskie drużyny przejdą 
w komplecie do III rundy eli-
minacji europejskich pucha-
rów? Odpowiedź poznamy 
wieczorem po meczach Ligi 
Konferencji. GKS Katowice 
musi odrobić straty z MSK Ży-
lina, a Raków Częstochowa 
powalczy o utrzymanie zalicz-
ki z maltańską Vallettą FC.

Jacek Czaplewski

SPORT|

W dniach 3-9 sierpnia świa-
towa elita ponownie przyje-
dzie do Polski, gdzie odbę-
dzie się 83. Tour de Pologne 
UCI WorldTour. Tegoroczna 
edycja wyścigu będzie wy-
jątkowa i zostanie rozegrana 
pod hasłem „Północ-Połu-
dnie”. Zmagania rozpoczną 
się w Gdyni, a zakończą pod 
Kopalnią Soli „Wieliczka” po 
7 wymagających dniach! Do 
Polski zawitają najlepsze 
drużyny UCI WorldTour, a na 
szosie powalczą także Biało-
-Czerwoni. Łącznie kolarze 
elity przejadą ponad 1100 
kilometrów!

Jak co roku, w sierpniu oczy 
kibiców kolarstwa z całego 
świata będą zwrócone na 
Polskę, gdzie zostanie roze-

grany 83. Tour de Pologne 
UCI WorldTour. Za sprawą 
swojej rangi, impreza przycią-
gnie czołowe drużyny i gwiaz-
dy światowego peletonu. Na 
wstępnej liście startowej zna-
leźli się między innymi Joao 
Almeida, Paul Magnier, Olav 
Kooij i najlepszy polski kolarz 
Michał Kwiatkowski.

Hasło tegorocznej trasy wy-
ścigu to „Północ-Południe” 
– w taki sposób będzie prze-
biegała trasa sierpniowych 
zmagań. Rywalizacja roz-
pocznie się w Gdyni, świę-
tującej w tym roku swoje 
100-lecie, skąd zawodnicy 
udadzą się po ponad 230-ki-
lometrowej trasie w stronę 
Koszalina. Tam poznamy 
pierwszego etapowego zwy-

cięzcę i lidera Klasyfikacji 
Generalnej ORLEN.

Kolejnego dnia peleton prze-
jedzie dynamiczny etap 
z nadmorskich Międzyzdro-
jów do Szczecina, a nazajutrz 
zawodników czeka przepra-
wa z Gorzowa Wielkopolskie-
go do Zielonej Góry. Czwarty 
etap Tour de Pologne popro-
wadzi po szosach Dolnego 
Śląska z Żagania do Karpa-
cza, gdzie zawodnicy zafini-
szują na kultowym Orlinku, 
pamiętającym triumfy gwiazd 
kolarstwa, w tym Alberto Con-
tadora czy Mateja Mohoriča.

Odcinek z metą w Karpaczu 
będzie pierwszym aktem 
górskiego tryptyku, przygo-
towanego przez organizato-

rów. Piąty etap poprowadzi 
bowiem z Opola pod Kocierz 
Resort i zakończy się wyma-
gającym podjazdem, a „kró-
lewski” etap odbędzie się 
w Bukowinie Tatrzańskiej 
i BUKOVINA Resort. Na led-
wie 126-kilometrowej trasie, 
zawodnicy pokonają aż 6 Pre-
mii Górskich PZU, włącznie ze 
stromą Ścianą BUKOVINA. To 
wyzwanie dla rasowych góra-
li, a zwycięzca etapu dołączy 
do prestiżowego grona trium-
fatorów z Bukowiny Tatrzań-
skiej, w którym znajdują się 
między innymi Remco Eve-
nepoel, Joao Almeida, Simon 
Yates czy Rafał Majka.

Rywalizacja w 83. Tour de Po-
logne – podobnie jak przed 
rokiem – zakończy się 9 sierp-

nia etapem indywidualnej 
jazdy na czas pod Kopalnią 
Soli „Wieliczka”. Tam poznamy 
triumfatorów Klasyfikacji Ge-
neralnej ORLEN, Klasyfikacji 
Punktowej Lang Team, Klasy-
fikacji Górskiej PZU, Klasyfika-
cji Najaktywniejszy Zawodnik 
LOTTO i Klasyfikacji Drużyno-
wej Decathlon.

Zmagania najlepszych dru-
żyn świata będzie można 
oglądać za pośrednictwem 
transmisji ze wszystkich 
etapów, realizowanej przez 
Telewizję Polską, a dostępnej 
także na antenach Eurospor-
tu i na platformie streamin-
gowej HBO Max. Dzięki temu 
sygnał z wyścigu dotrze nie 
tylko do polskich kibiców, 
ale także do fanów kolar-

stwa z 65 krajów, promując 
tym samym Polskę na arenie 
międzynarodowej.

Tour de Pologne to nie tylko 
zawodowe ściganie, ale tak-
że imprezy towarzyszące. 
W sobotę, 8 sierpnia w Buko-
winie Tatrzańskiej i okolicach 
rozegrany zostanie ORLEN 
Tour de Pologne Amatorów 
– Memoriał Ryszarda Szur-
kowskiego, a w dniach 3-5 
sierpnia najmłodsi adepci 
kolarstwa z kategorii wieko-
wych Żak oraz Młodzik będą 
walczyć w Tour de Pologne 
Junior – Memoriale Mariana 
Więckowskiego o zwycię-
stwa etapowe oraz wygraną 
w Klasyfikacji Generalnej 
ORLEN – Sponsora Główne-
go Tour de Pologne Junior.

03.08  GDYNIA ‒ KOSZALIN   04.08 MIĘDZYZDROJE ‒ SZCZECIN   05.08 GORZÓW WIELKOPOLSKI ‒ ZIELONA GÓRA   06.08 ŻAGAŃ ‒ KARPACZ  
 07.08 OPOLE ‒ KOCIERZ RESORT   08.08 BUKOVINA RESORT ‒ BUKOWINA TATRZAŃSKA   09.08 KOPALNIA SOLI „WIELICZKA”

Wielkie kolarstwo znów w Polsce! 

3 sierpnia ruszy 83. Tour de Pologne UCI WorldTour

PATRONAT NASZEMIASTO.PL  0011559560

eprasa.pl 3816a9f8ad
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BezpiecznieBezpiecznie
nad wodą

wyjątkowe wyjątkowe 
wydarzenie wydarzenie 
na plaży na plaży 

Gdańsk StogiGdańsk Stogi

Zapraszamy 
w piątek

31
lipca 

w godz. 11.00-14.00 
na plażę Gdańsk Stogi 

wejście 26

A  pokazy pierwszej pomocy   pokazy pierwszej pomocy 

prowadzone przez ratowników prowadzone przez ratowników 

medycznych z Pomorskiego medycznych z Pomorskiego 

Oddziału PCKOddziału PCK

A warsztaty plastyczne z upominkamiwarsztaty plastyczne z upominkami

A animacje dla dzieci, malowanie buziekanimacje dla dzieci, malowanie buziek

A    spotkanie z edukatorami spotkanie z edukatorami 

z Komendy Miejskiej Policji w Gdańskuz Komendy Miejskiej Policji w Gdańsku

A    animacje taneczne w rytmie ZUMBY i K-POPUanimacje taneczne w rytmie ZUMBY i K-POPU

A    stanowisko Gdańskiego WOPR z łodzią stanowisko Gdańskiego WOPR z łodzią 

edukacyjnąedukacyjną
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